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Autonomiczne zachcianki.
W lobotę arządiiło stronnictwo narodoiro- 

ieniokratyczne we Lwowie zgromadzenie oby
watelskie za zaproszeniami. Miało ono dać apro
batę znanym zi.pęaom antonomicznym wszech
polskiego stronnictwa, obliczonym w obecnej 
sytaacyi, z jednej stmny na utrudnienie, jeili 
,nz nie na nDicie parlamentarnej reformy wy
borczej, z drugiej na zapewnienie dotychczaso 
wej więksioid konserwatywnej w Sejmie, dy
ktatorskich rządów w kraju — Stronnictwo 
wszechpolskie spełniające w ten sposob nsłng,' 
awangardj konserwatywnej, spotkał tym razem 
przykry zawód. Sprawa nie poszła tak gładko, 
jak sobie wyobrażał główny jej reteient, poseł 
Gtąbiiiski. Znalazła się opozycya i to wcale po
ważna, która zaprotestowała wymownie przeciw 
„ianctii*“ między reformą wyoorczą do parla
mentu, a rozszerzaniem antonomii krajowej, za- 
mmDj w do cha szczerze demokratycznym me 
zoatnła zmienions sejmowa ordynaeya wybor
cza Jaż pierwsze przemówienie „contra- wy 
głoszone przez posła R j t o w s k i e g o .  wniosio 
z1 mięs anie w szeregi wseochpolskie. Odpowia
dano mn, jak nietrudno domyśleć się z tenden
cyjnego i wykrętnego sprawozdania „Słowa 
Polskiego" — z wiaorznem zdenerwowaniem. 
Nadto z opozycjonistów zabierali głos: dr To
biasz A s c h k e n a z e ,  dr D w e r n i c k i ,  a mo 
wj  prof. B a l a s i t s a  uk*o w autcnumiczno- 
wszechpeiską stronę p. Głąbifiskiegc nie nde- 
rz&ła wcale.

Dowodem cbwiejnosci opinii, jaka zapanowa
ła w zgromadzeniu, jest uchwalenie aż irzech 
rezolncyj, zdążających w kierunkach rozbieżuych, 
oddawanych pod głosowanie i uchwalanych po 
spiesznie z oDawy, aby zwołujące .gromadzenie 
stronnictwo nie wyszło z niego z widoczną klę
ską. Uchwalonu więc aż trzy oddzielne rezoln- 
eye, z których pierwszej, żądającej rozszerzenia 
antonomii, o ile moznośji w tej jeszcze kaden
cji, antorem był dr Srneat A dani ,  dragą, po
tępiającą stanowezu wszelkie zabiegi, obliczone 
na obalenie reformy wyborczej, zredagował dr 
D w e r n i c k i  wreucie autorem trzeciej, żąda
jącej demokratycznej reformy wyborczej do Sej
mu, był prof. b a i a s i t s .

Czy zestawienie, aczkolwiek bardzo luźna, 
tych trzech rezolncyj, stwierdzających w tym 
komplecie, że zgromadzanie obywateli lwow
skich, zwołane me bez pewnego cenznsu poli
tycznego przez wszecapoiskich inicjatorów, 
zoryentowało uę w akcji posła GłąbiAsł iegn i 
k mserwatyw nej wijkszośc. Koła polskiego — 
szczególniejsze sprawi menerom wszechpolskim 
zadowolenie, to jest dla nas rzeczą obojętną. 
Ale ważnym jest ten objaw z .ego powoda, że 
na grancie lwowskim, gdz.e Wszechpolscy wy
silają się od lat kilka na deprawowanie opinii 
demokratycznej, zaczyna ta opium przecież wy
zwalać się z pod jarzma wszechpolskiego, za
czyna przeglądać, dokąd ją prowaazi poseł Głą- 
biński i jego organ prasowy

Koło polskie, jak wiadomo, poniosło sromotną 
klęskę w parlamencie, względnie w komisyt 
wyborczej, ze swoją rezolucyą autonomiczną. 
Posei Głąbiami pragnął widocznie przywieść 
Większości Koła polskiego ze Lwowa balsam 
golący świeże .any, Tymczaiem do balsamu 
Głąbiftskiego dostały *ię krople Dwernickiego 
i Kalasitsa, i wytworzyła się mikstura której 
Użycie bardzo wątpliwb mieć może skutki.

Sobotnie zgromadremo lwowskie powinno wre
szcie i większości Koła polskiego utworzyć oczy 
ha fakt, że podstępna jej pomyka, pod maską 
rozrzerzenia autonomii dążąca do utrącenia par
lamentarnej reformy wyborczej, wywołała już 
w kraju zrozumienie właściwych intencyj przy
wódców Kołowych. Jeżeli tedy chcą rzeczywi
ście rozszerzenia autonomii, niech złożą obowią-

znjące przyrzeczenie, że na najbliższej sesyi 
sejmowej przedłożą reformę ordynacji wyborczej 
w duchu pows sechnegc głosowania A czjr oni 
to uczynią? Nic tych zamiarów me zapowiada 
Wydział krajowy milczy o losach przekazanych 
sobie na ostatniej sesyi sejmowej wniosków w 
sprawie refo-my ordynacji wyDorrzej. Możemy 
też być pewni, bo wszystko za tern jedynie 
przemawia, że jeżeli kiedy, to dopiero wtedy, 
gdyby, w drodze parlamentarnej uchwalono roz
szerzanie kompetencji sejmowej, większość kon- 
ierwatyvna tego Sejmn, otrzymawszy gwaran 
cyę swojego dalszego w«zechwładztwa, a n i  
s ł y s z e ć b y  n i e  c h c i a ł a  o r e f o r m i e  sej 
m o w e j  o r d y n a c j i  w y b o r c z e j  w duchu 
d e m o k r a t y c z n y m .

Pomysły wyodrębnienia Galieyi, rozszerzenia 
autonomii krajowej i kompetencji Sejma, są 
więc teraz jedynie zdradliwą wędką, na którą 
wszechpolscy rybacy łowić chcą, dla swoich 
konserwatywnych sprzymierzeńców, opinię pu
bliczną w krajn. Tymczasem zrouuimano inten
cje rybaków; połów »ie udaje się..

Z zaboru praskiego.
Poznań, 8 października.
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Gdy przed mniej więcej tygodniem w dumu 
państwa Wrzesińskich polieya praska odkryta 
i skonfiskowała LO 000 egzemplarzy odezwy 
polskiej, wzywającej tych rodziców, których 
dzieci jeszcze aczą się relign w języku niemie
ckim, abr przyłączyli się do bojkotu tej nam»i, 
p asa hazatystyczna na całej linii uderzyła w 
dzwon tryumfu. Nie wątpiła ona ani ca chwilę, 
że odezwa ta naprowadzi władze pruskie na 
trop wielkiego spisku polskiego, uknjtego na 
(oralnie gdzieś „za granicą", w Krakowie, 
lub — Zakopanem, że wyjdą na jaw zbrodnie, 
które dadzą rządowi prawo zastosowań1* jak 
uajarodczych srod^ow karnych, a przekonają 
ogół oiem<ecki, że ze strony Polaków naprawdę 
grozi Niemcom straszne niebezpieczeństwo. — 
Tryumfowano dalej i z tfgo powoda, ponieważ 
w odezwie owej widziano już najwymowniejszy 
dowód, iż opór dzieci przeciwko niemieckiej 
nauce rrlrgii nie jeat odruchem naturalnym, Itcs 
owocem sztucznej agitacji

Dziś radość kół hnkatystycznych bardzo zma
lała. śledztwo, wj toczone przez policwę w to] 
sprawie, nie wydało spodziewanych rezultatów. 
A bynajoiairj przytem nie możoa policji zarzu
cić opieszałości Przeciwnie, zabrała się ona do 
tej sprawy z nadzwyczajną gorliwością. Co
dziennie niemal odbywały się i on bywają je
szcze rewizye w drukarniach i redakcjach pism 
polskich i u osób prywatnych. Między innemi 
dokonano ścisłych poszukiwań w biurach domn 
bankowego Drwęski i Langner, w mieszkaniu 
prywatnem właściciela tej firmy, p. Marcina 
Biedermanna, bawiącego wówczas w Krakowie 
na zjrździe prawników i ekonomistów, oraz w 
należącej również do niego drukarni dawniej 
Tomaszewskiego. Wszędzie szukano skryptów, 
lab korespondencji, któraby wykazan, kto wy
dał tę odezwę i kto ją wydrukował? — Lecz 
wszystkie te usiłowania pozostały dotychczas 
bez skntkn. Zdaje się, że dziś już i polieya na
brało przekonania, iż rzeczona odezwa jest 
dziełem tylko jednostki zbyt może gorliwej w 
zabieg.cn dla dobrej sprawy i że nie ukrywa 
się za mą ani spisek polityczny, ani jakakol
wiek organizacya uzersza.

W przekonaniu tem utwierdzić mnsi policję 
zachowanie się całej prasy polskiej naszego z&- 
born. Wszystkie jej organa wyraziły ubolewa

nie z powodu wydrukowania ouezwj wszy
stkie wskazują n* to. że i bez takiej sztucznej 
podniety opór przeciwko nauce relign byłby 
się szerzył dalej. O jej ureści dowiedz.ały się 
pisma polskie zresztą dopiero z gazet niemie
ckich, które ją ogłosiły. Jedno z nich, poznań
ski „Orędownik", narażał za potrzebne zapo
znać z nią także ogół, więc zamieścił ją — w 
tłumaczeniu z tłomr^zenia niemieckiego. Lecz 
coż się stało? Podcz«s guy pismom niemieckim 
ogłoszenie odezwy uszło bezkarnie, zawierający 
ją numer „Orędownika" został s k o n f i s k o 
wa ny ,  a ledakcy: tego pisma wytoczono pro
ces o — podburzanie do gwałtów.

Wogóle p r o c e s ó w  b ę d z i e  z a p e w n e  
b e z  l i k u  z powodo obecnego bojkotu szkol
nego. Dotychczas jnż wdrożono postępowanie 
karne przecinko redaktorom „Kuryera Poznań 
skiego", „Lecha", „Dziennika Poznańskiego" i 
„Gazety Grudziądzkiej- za artykuły i korespon
dencje w tej sprawie, a jak słychać, ten ram 
los spotka w i e l u  m ó w c ó w  w i e c o w y c h  i 
w i e l u  r o d z i c ó w  o p o r n y c h  dz i ec i .

Walka zaostrza się z dnia na dzień. Poszcze
gólne władze prnskie prześcigają się nawzajem 
w stosowaniu najrozmaitszych środkó r, celem 
stinmietiia oporu deieui i rodziców W kilko 
miastach rstanowiono jnż na koszt gminy, 
wbrew Drotestom miejscowych dozorów szkoI- 
Ljch, większą liczbę nauczycieli W Kościanie 
motywowano konieczność tego środka karnego 
tem, ze d z i e c i  s ą  z d e m o r a l i z o w a n e  i 
że wskutek tego potrzeńnem jest, aby nauczy 
ciele każdem z osobna zajmować się mugli — 
Nauczyciele pruscy wobec tego oporu dzieci po 
prostu tracą głowę i (.opuszczają się wybry
ków, sprzeciwiających się najelementarniejszym 
wj maganiom nietylko pedagogii, lecz także ety
ki i przyzwoitości. W- Chełmcach pod Inowro
cławiem nauczyciel wobec dzieci wyzywał ich 
rodziców od g ł u p c ó w  i buntowników, w Oj- 
rzanowie nauczyciel, Niemiec, przychodzi do 
szkoły z rewolwerem i rewolwer ten ostenta
cyjnie kładzie na katerze. Areszt i chłosta są 
na porządku dziennym. W powiecie bydgoskim 
władze tamtejsze, wbrew wyrtźnym przepisom 
ustawr, nie dozwulają wogóle odbywać wieców 
w tej sprawie; w innych powiatach rozwiązuje 
się wiece bez wszelkiej ustawowej przyczyny 
Lecz wszystko to dotychczas wręcz przeciwny 
wydaje skutek. Opór szerzy się i ogarnia jnż 
także P r u s y  Z a c h o d n i e  i Wn r mi ę ,  
gdzie d<‘ t y c h c - a s  ’ r n o r a ł  s^i.  s ój. Bi- 
saup chc.miński ks. R c entreert otrzyma? jnż 
148 petyryj z 7345 podpisami, aby wstawił się 
u rządu za zniesieniem niemieckiej nauki re 
ligii.

Bohaterstwo dzieci polskich w tej ciężkiej 
walce poruszać mnsi do głębi nawet najzimniej
szych sceptyków. — W wiem miejscowościacn 
zbierają się one z własnego popędu przed figa
rami świętych lub krzyżami i wspólnie odpra
wiają modi .wy, aby nie stioCiły siły do dal
szego opora. W kilku miejscowościach żandar
mi brutalnie rozpędzali te modlące się gromad
ki, lecz bez .kątku

Jak się to wszystko skończy, dziś jeszcze 
trudno przewidzieć Mimowoli atoli odnosi się 
wrażenie, że czekają nas jeszcue przejścia cięż
kie i bolesne, że grosi aam ze strony rz&au 
wieika burza, której nie łatwo oędzie stawić 
caola.

Na razie zapał społeczeństwa do tej walki 
wzmaga się silnie, trwogi nigdzie nie widać, 
przeciwnie, wszędzie uwydatnia się energia i 
wytrwałość. Z uznaniem podnieść u&leżj, że 
polskie nasze d u c h o w i e ń s t w o  otwarcie 
i odważnie staje po stronie ludności. Przykła
dem poi tym względem przyświeca innym ks. 
prob. dr B u r z y ń s k i  w Kościanie, znany w 
całej Polsce znawea i propagator polskiego 
śpiewu kościelnego Lecz nawet i ci, których

dawniej podejrzywano o dążności -godowe, jak 
np. ka. prałat L a u b i t  z w Inowrocławia, dziel
nie stają na czele ruchu. I wszystko przema 
wic za tem, ze jeśli nam niełatwo oędzie spro
stać grożącej nam burzy, rządowi pruskiemu! 
jeszcze trudniej będzie złamać opór ludności 
polskiej

Dla ujęcia akcyi wiecowej w karby pewnej [ 
organizacji, dla przeprowadzenia procesów prze
ciwko tym władzom, które wieców bezprawnie 
zabraniają, wruszcie dla dostarczania wiecom 
po wsiach dobrych mówców zorganizowało się 
tu w sobotę otobne T o w a r z y s t w o  wiecowe, 
na którego c?,ele stanął znany poseł hr Maciej 
i f i e l ż y ń i k i .  I ta więc nasza akcya obronna 
wejdzie teraz na racjonalniejsze tory.

Ż Wrocławia nadchodzi wieść, że rząd pruski 
stara się w Rzymie, ażeby s u f r a g a n m  wro
cławskim w miejsce eberego ks biskupa Markta 
zamianuwsno znanego renegata i wroga Pola
ków ks. G l o w a t z k y e g o ,  który jako poseł 
zaobył sobie smutny rozgłos pełnem. serwilizmu 
występami na arenie sejmowej Czy rząd zgodzi 
na nowy ten krok antypolski?

Procesy polityczne w Rosyi.
Rosja w stąpiła w znak w i e l k i c h  p r o c e 

s ów r e w o l u c y j n y c h .  Zdaje się, że Stoły- 
pin pragnie w ten sposób kraj uspokoić, aby 
przed wyborami do Dumy zornsnąć kartę prze
szłości a rozpocząć przyszłość od now6j aeryi 
aresztów, zsyłek i piocesów. Nie mamy tu na 
myśli sądów poiowych, które wszędzie- „energi
cznie" dz>»łają, wieszając i rozstrzeliwając za
równo rewolucjonistów, jak bandytów. 3ą to 
diobiazgi, do ktorycL się przyzwyczajono i na 
które mało zwraca »ię uwag. Idzie tu o wiel
kie proce*/ o »nd nad całą rewolucją, a nie 
nad czyŁami jednostek.

Pierwsze miejsce wśród takich procesów zaj 
maje rozprawa sątbwa przeciw członkom „Ra
dy r o b o t n i c z y c h  d e p u t a t ó w " .  Daliśmy 
wczoraj jej ooczątek, a w miarę materyału bę
dziemy zhznajairmć z dalszym jej przebiegiem 
Ale zaledwie oua się skończy, rozpocznie się 
w sądzie peteisburak.m tak zwinjr „ p r o c e s  
44", obwinionych „o przygotowanie zbrojnego 
powstania w Petersburgu przez rosyjską 10 
cyalno-demokratyczoą partyę robotniczą". Ob
winionym zojtał jnż wręczony ąkt oskarźcmr 
wydrukowany na 68 stronicach wielkiego for
matu Os*ai żerne twierdzi, że w końcu 1905 r. 
obwinieni wstąpili do rozlicznj ch organizacyj 
ogólnego towarzystwa, noszącego tytnł „peters
burskiej grupy rosyjskiej socjalno demokraty
cznej robotniczej partyi", mającego na celu o- 
bałeme istniejącego ustroju społecznego i po
siadającego do swego rozporządzenia materyały 
wybuchowe i narzędzia rozrywające. Akt; oskar
żenia wylicza szczegółowo, kto przechowywał i 
sporządzał te dzieła zniszczenia, kto rozdawał 
proklamacje, kto utrzymywał tajne drukarnie, 
kto należał do bojowej drużyny i gdzie odby-. 
wały się rewolucyjne narady spiskowców Po
między obwinionymi znajanją się szlachcice i 
szlachcianki, synowie rzeczywistych radców sta
nu (Bokij i Raczkowski}), synowie urzędników 
i kupców, córka protojereja (Batalina), córka 
podpułkownika (Karasiówna), wreszcie mieszcza
nie i chłopi Obrońcami będą najwybitniejsi ad- 
wokac', jak Zarudnyj, książę Erystow, Grnzen- 
berg. Berenstam^itd.

Jednocześnie doręczono w Moskwie akt o- 
skarżenia o grudniowe zbrojne p o w s t a n i e  
na  P r i e s n i e .  Przetneg uspokojeń.a tego bnn 
tn, który wsławił nazwiska Dnbasowa i Minna, 
znajduje aię jeszcze w śwież6j pamięci, co n 
walnia u as od jego streszczenia. Przed ^ądem 
stanie 68 obwinionych, choć akt oskarżenia o- 
bejinnje 83 nazwisk Ale 15 buntowników nie

zostało odsznuanycn. W spisie „zug.numych" 
spotykamy nazwisku prawdopodobnie Polaku 
Władysława Sommerfoidta.

W M i ń s k u  'ozpeczął się juz proces o 
s t r a j k  p o c z t o w o - t e l e g r a f i c z n y  w paź
dzierniku 1905 r. Do odpowiedzialności pocią
gnięto 21 osób, a w tej liczbie 3 kobiety — 
Oskarżonym giozi katorga. Obrońcami są byli 
członkowie Domy, R o z e n b a u m  i J a n c z e w 
s k i ,  i głośni adwokaci M a i g n i i e s  i W r ó 
b l e w s k i .

Z procesów politycznych zanotować należy 
jeszcze proces o p o w s t a n i e  w W i n d a w i e .  
40 obwinionych uronili adwokaci z Petersburga, 
Rygi, Wilna i Mi awy. Bunt rozpoczął się od 
mityngów, a skończył się proklamowaniem de
mokratycznej republiki. Wśród obwmionycL 
znajdował się i (/rzedstawiriel wfaazy, naczel
nik portu winaawskiego. rzeczywisty radca stanu, 
Dżystowskij. Wugóle władza nie była przygo
towane do przerwania działalności rewolucjoni
stów.

Naczelnik garnizonu okrzał się tak słabym, 
ie rewolucjoniści robili cu chcieli: zamykau 
urzędy państwowe, zarłady nausowe i t. d — 
Wśród takich okoliczności przestraszeni obywa
tele zebrali się w Dumie dla narady, w jaki 
sposób zaoowolić rewolucjonistów. Na tem ze
braniu Dzystowskij poste w., wniosek, aby pro
sić generał- gubernatora o zniesienie stanu wo
jennego i wycofanie wojska z miasta Uchwa 
lono równie prosić komitet socy&lno-demokraty- 
czny, aby przybył na wspólną naradę Delega
ci tego komitetu, przybywszy ca posiedzenie, 
oświadczyli, że celem ich jest zu olanie konsty
tuanty i nadanie autonomi. Polsce, Kaukazowi 
Litwie i t. d.; zapewnili przy tem, ie nie zgo
dzą się na żadne ustępstwa, a wojoko gwałtem 
nsnn* Dzjstowgkij wraz z innymi zawiadomił 
deiegatów. że ma być wysłana depntacyu do 
generał gubernatora i prosił, aby dla deputacy 
zapewnili socjaliści swobodny przejazd i udzie
lili jej czerwonego sztandaru Dżystowskij da
wał pieniężne ofisry rewolucjonistom, a córki 
jegu szyły czerwone chorągwie z polskiemr em 
blematami, braty udział w pochodach i wogóle 
szły w takt rewolucyi. Przedsiawiciel siły wo
jennej, ażeby nie drażnić „buntuwn:kówr", ka- 
ał przybyłemu na pomoc szwadionow' drago- 

>nów opuścić Windawę po godzinie od poczyń tu , 
mimo 20 stopniowego mrozu Dtystowskij p»-> jd 
sątem tłomaczył się, ze działał w dobrej wie
rze, gdyi tylko przy pomocy przyjazny cn sto- 
sunaów z rewoiucyonistami, spodziewał się ura
tować milionowe mienie rządowe, zostające pod 
jego nadzorem. Został on wyroKiem sądn sza- 
zany na 3-miesięczne zamknięcie w twierdzy 
i utratę stanowiska Innych oskarżonych, ska
zano w części na katorgę, a w części do rot 
are&ztanckich.

Walka o tanie rrneso.
Z powoda »BknogL wnioaku nagłego poeta H a u- 

e i i a ,  wnietloaego w aeisłym tygodniu w  Radsl* 
państwa, a wsywająeego raąc i parlament, ażeby 
ei« nie sgoaetty na otwarcie granie dla preywosn 
bydła neźnego do Austryl i  Rosyi 1 Rumunii, s 
to so względu na niebeapleeseństwo aawieesenla 
sarasy —  minister rclnietwa hr A u e r s p e r g  
oiwiadsayi, że nie sprseelwis się tema wnioskowi. 
Minister rolnictwa, motyw ając t^ano wieko swoje 
w tej sprawie, podniósł, j ik  to już donieśliśmy, żs 
w Rosyi i Rnmanii panuje raecs/wlńeie sarnas gro
źna dla aostryaek.oj hodowli bydła i te nie mn 
potraeby roiekama się do prsywoau bydła rsennegs 
i  wymienionych krajów, gdyż oenekiwai na ży w 
najbliższym esasie s w l ę k s s o n < > g o  s p ę d u  b y 
d ł a  na  t a r g  w i e d e ń s k i ,  tu d iie i i n n e  t s r -  
g l  k r a j o w e .  Jak wiadomo, laba poselska uehwa 
liła fdiosek Haueisa s dodatkami p. a e h r a f f l a ,

W  nierównej w ilc e .
PO W I ł Ś Ć

bo

Napisał

M  i  m  a  r».
(Ciąg drnssy.)

Czarski dwe razy chodził do susy po pienią- 
^  dla Kozica i Krozicizyckiego, a i tam, cho- 

czuł całą swoją słabość, przegrywał coraz 
Wl*łcej.

Przychodziły momenty jakby nagłego otrzeź- 
3lia i przechodziły z szybkuścią błyskawicy, 
m° ty ll°  zaaswięczało srebro.
Rotmistrz przagral raz trzydzieści rubli, dru- 

, dwadzieścia pięć odraza; zdawało się, ie(joli ^  www.tumu
^  “tonął nieco, lecz on tylko dłużej nogrzebał 
„„.^bzzeni rajtuzów i znowui wydobył z niej 

garść
2, ' '  Pauie dziedzicu, rewauż„. Cetno licho?!— 

fócił się do Koziea, który wygrał od mego 
‘d chwilą.

ri* ,ic *»wak»ł się jakoś poczem jednak za- 
zamknął oczy i rzekł krótko£ Licho.

^ 0łai‘,lbajew roztworzył garście i wysypał na 
«oto.

Wyc? 0 l8,n trzydzieści monet piotnastoiublo- 
, ’ CzJ 'i razem czterysta pięćdziesiąt rubli. 

*^0 Stefan zbladł.
H  w? 0 — zapytał oficer.

W tej chwili — odoarł rndagou i be~r&

dnie począł obmacywać kieszenie marynarki.— 
W tej chwili, w tej cnwili — mamrotał

Wyjął pugilares, portmonetkę, wytrząsnął 
z nich całą zawartość, alfa wynosiła ona nie 
całe pięćdziesiąt rubli.

— Panie Tomaszu, na litość, wyręcz sąsiad, 
ręczę słowem!

Pan Tomasz pospieszył ehętoie.
— Owszem, z przyjemnością... Tylko... tylko 

nie wiem na pewno, czy tyle w domu mam
Miał tylko wszystkiego nie całe dwieście 

rubli.
— Słożę, czem mogę na razie. Dali Bóg. sam 

nie w>edziałem... Trzeba będzie jutro zsjrceć do 
banku.

Kozic pjżyczał od reBzty obecnych. Składali 
się wszyscy, żaden nowiem me miał wiele-, 
wszyscy się zgrali paskudnie-

Zarnbajew patrzał na to wywracanie kiesze
ni i przeszukiwanie portmonetek i milczał. Do
piero gdy zebrali jnż w&pólnemi siłami całą sa
rnę, poruszył się uprzejmie.

— Ależ panowie, doprawdy, tyle suDjeucyi. 
Ja  przecież pana Kozica znam, ja nie potrze
buję w tej chwili... Paniti dziedzica, może rze
czywiście?... Ja  panu afam na słowo, wystarczy 
mi w zupełności, kwita nawet nie wezmę...

Ale Kozic rad był załatwić sprawę od ręki.
— Nie, nie, panie! Ręczę słowem, że me. 

Bardzo dziękuję, ręczę słowem, bardzo, tylko 
nie,.. Co z rąk, to i z pamięci I

Dług honorowy został Bpłacony nareszcie, we
sołość jtdwak ".u cła bezpowrotnie Rotmistrz, 
schowawszy pieniądze, próoował dowcipu, lecz 
daremnie. Dla formy raczej zaproponował re
wanż ugranym.

— Panowie, przeciez me idzie tu e na.ych-

Oiia itowt piaceme. Wiem, z kim mam do czy
nienia i sam eotów jestem pożyczyć pieniędzy 
Panowie, jakżeż idziemy spać?

— Spać, spać, panowie — potwierdził Wie- 
rzewiez — Ju? późno, cały dom śpi, i nam 
wypadnie ranmteńko do miasta. Panie Piotrze, 
pamiętaj pan,. O czwartej stąd!

— Ho, ho, o czwartej?! — zdziwił się Za- 
rubajew. — To się panowie me wyśpicie wcale.

Ziewnął, zakiyw&jąc dłonią nsta.
— Ha no, kiedy tak, to komu w drogę, te

mu czas.
ZroDił taki rnch, jakby miał kogo żegnać
— Ja dla panów kazałem przygotować pokój 

osobny... Naturalnie, może panom tam będzie 
trochę niewygodnie, w tskim razie proszę mi 
wybaczyć... — zaczął, podchodząc do niego Czer
ski, nrwał jednak nagle i z trwogą poskoczył 
do okna.

— Panowie, co to, co to?!... Pali się, dali 
Bóg, tak się palii...

Przez okno wid.ć było rzeczywiście jauby 
zurzewie wielkiego nawet pożaru i to tnż, tuz, 
gdzieś niedaleko, w samym może folwarku. Cała 
część widzianego z gabinetu ogrodu, wszystkie 
krzaki, drzewa, arogi tonęły w powodzi czerwo
nego światła, które buchało jaskrawemi płomie
niami od strony zabudowań gorpudarskich. Ze 
światłem tem wzrastał jakiś szum, jakiś gwar, 
jakby tnpot biegnących nog. turkot pędzących 
bryk, aż wzmógł się w wyraźnie ludzkim okrzy- 
kn z piersi rozpieranej przerażeniem. Tam, po 
dziedzińcu, sadzie i ogrodzie lecieli już fornale 
i parobcy od szop, stajni i gumien, zrywał się 
chóralny krzyk, padały pojedyńcze nawoływa
nia, dominował donośny głos rozkazu a i tn 
w domu zacsyuał się niepokój; ud kuchni szedł

łomot i stuk, w sypialniach powstawała gorącz
kowa krzątaninę, nareszcie nieopodal trzaimęto 
drzwiami, aż szyby w oknach zabrzęczał} żałc 
śnie.

Czerski chwycił się za głowę.
— Gore! Ludzie ratujcie'....
Jak piorun wypadł na kurytarz, ra nim sko

cz} ii wszyscy GDecni mężczyźni i potykając się, 
tłocząc w' ciasnych przejściach, spieszyli na 
oślep przed siebie W nieznanym rozkładzie 
starego, przebudowanego mieszkania trudno się 
było oryentować od razn, ten i ów rozbił się 
o ścianę. Robrzycki wlazł w ednę z bocznych 
msz, gdzie na prowizorycznie urządzonych pół
kach porzucono stary aparat fotograficzny ze 
wizystźiemi przyborami z masą misek, mise
czek, wanienek i iunsgu szkła, i tłukł to teraz 
w kawałki z trzaskiem, brzęuiem i hałasem, 
Kozie potknął się o jakąś skizynkę i padł na 
stojące w rogn nosze, które gniótł ciężarem 
swojej niepomiernej tuszy, Krokierzycki, maca 
jąc rękami, otwierając różne drzwi, wleciał do 
dużej w ścianie szafy, służącej do przechowy
wania sieci, zaplątał się w nich zupełnie i wo
łał z rozpaczą: Panowie, Jezns Marya, gdzie ja 
jestem?!.. — pan Tomasz widocznie stracił gło
wę, bo miotał się tylko i chciał wszystkim po
magać, jeden Gorczycki sięgnął do kieszeni, 
dobył zapałek i pokazał drogę na ganeczes.

— Na prawo, prosto przed siebie!...
Strwożeii goście odzyskali przytomność na

tychmiast i za chwilę wszyscy byli jnż w o- 
grodzie

Pali! o się bezwątpienia, ale na szczęście nie 
na folwarku. Stnpy ognia, iskier i dymu wzbi
jały się ka czarnemu nieba z ponad niskich 
kureu ew«««wyck drzew w przeciwległym koń

ca ogrodu, gdzie stała drewniana bnda, niegdyś 
domek, potem pawilonik chiński a teraz skład 
różnorodnych rupieci, poza którym rzucano zwo
żoną z lasu ściółkę, różne żerdzie, eałe pęki 
wikliny. Czerski spojrzawszy w tę stronę, po
znał od razn, co stało się pastwą płomieni i o- 
chionąl z pierwszego wrażenia.

— Dzięki Bogn, parowie, to tyluo mój stary 
lamusik!...

Mimo tego spieszył na miejsce wypadku. — 
Ogień trzeba było umiejscowić i itłumić co prę
dzej, iskry bowiem szły daleko i zagrażały sło
mom krytym dachom gumien, zresztą groma
dzili się tam dworscy Indzie i umieszczeni w 
folwarku żołnierze, sprzeczano się o coś, radzo
no skrobiąc po głowach i Luśnia rzneał się jak 
ogorzały

ODecnośc dziedzica, rotmistrza i panów ze 
dworu wprowadziła pożądany ład do ospale 
i bezładnie rozpuczęiegc gaszenia Czerski hu- 
unął na swoieb parobków, ZarnDajem krzyknął 
na iołdactwo, w oka mgnieu.u zjawiły się bo
saki, siekiery, tyki; na płonący lamusik wyla
no beczkę wody resztę żerdzi i wikl ny rozrzu
cono po trawniku, zaeptano nogami i w nie
spełna pół godziny było jnż po pożarze

— No, ręczę słowem, należy Bugu dziękować, 
że się i na tem skończyło! — odezwał się Ko
zic, sapiąc jeszcze z przeżytego wzruszenia. — 
Gdyby tak choć iskierka padła n t stodołę... 
No, ręczę słowem, beknąłbyś sąsiad zdrowo!

— 1 tak !— macnnął ręką Robrzycki — cały 
dobytek mógłby, panie tego z dymem pójść!

Krokierzycki kięcił nosem podejrzliwie
(C. d. u.)
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ib  stronnictwa ćhrs6Ścijau»kG-i0craln igf tadaież p 
S c h r e l n e r a ,  niemieckiego agrarynssi

Gdy w lifcie posłów tocsyłn się d y ik a iy i nad 
wspomnianym wnioskiem, wiedeńska Bada niejaka 
obradowała w daiaaym ciąga nad oprawą podrożb 
n a  mięia 1 śroasami, któreoy aapooiegly tema po
drożenia. Badoa miejski dr F r a n k e l  w praemc- 
wie awojej stwierdził że w Wiednia konsnmeys 
m‘06* a p a d ł a i  0 LH kilograma na głowę w r 
1896, na 0'13 w rokn bieżącym. Kires ya podro- 
lenia mięsa Ale jeat już kwestyą robotników i pro- 
letaryatu, ale takie e a t e g o  a t a n a  ś r e d n i e g o ,  
uowea gwałtownie wyatąplł przeoiwko rajdowi 1 
więzasoścl Rady niejakiej, larsncająo Im oeacayn- 
aość w tej oprawie, a większości Rady niejakiej 
w igląd na cele partyjne.

Radca R e n n  a n n ośwladcaył alę aa otwarciem 
tranie aaatryaoklcb dla obucgo bydła taeśnego 1 dla 
mlęaa aanoraklego. Obaaerre wywody uwoje streścił 
mówca w naatępnjąoj m wnioakn: Rada miasta W ie 
dnia a nbolewanlem oświadczyć jest am aaioią, ż e  
r a ą d  j e a t  w a p ó ł w i n n y  w podrożealu cen by
dła Baąd aanknął graniof rumańika 1 w ten ido- 
aób pozbawił Wiedeń rooanle 15 do 20 tysięoy 
aatok bydła raednego, a w dodatka ogołocił a prze
ważnej częuoi bydła atajennego G a l i c y  ę która 
w aracaaoj mierzi obaytała targ wiedeńsal Riąd, 
aoakolwiek wledaiał, ze obayłanle targa bydlęcego 
nie odpowiada woale popytowi, nie dopuścił do pray- 
Toa» lw ie ego mlęaa a Argentyny, enocla* do tego 
Ale miał prawa. Raąd w oatatnim czai; aamknął 
dcwui a Serbii, obejmujący do 66 000  setek bydła, 
a do 165 .000  sitak  nlerogacian , a prawie oałkiem 
ogranieaył praywoa a1 er o g a c ili” włoskiej. Wysokie 
ało na bydło, jedyna akoya raąda, nie jest środ
kiem, któryby się prayosynli do obniżenia oen mię
sa, a również nie ma wartości dla Uoaayeń dro
bnych hodownow bydła. Mówca aakońcaył apelem, 
te  należy amnsić raąd. ażeby tToaaoayi się nie o In
teres wielkich właścicieli aieml, ale o dobro praco- 
Jąoej ludności

Dalsay oiąg dyskosyl tocayl się około aprawy tak 
swanej „wielkiej rzeźni", która ma lokalne snaese- 
nie, którą więc pomijamy. Dyakoaya była namiętną 
1 caęato wywoływała gwałtowne soeny Zajmającem 
było ośwladcienie radcy miejskiego Hilttera w spra
wie w .eiego mięsa a Argentyny. Otóż radca Htit- 
tar, p r a o w o d n i e i ą c y  c e c h o  r a e i s i k ó w ,  
a a 1 e e a ł sprowadaanle mięsa argentyńskiego Ge
neralny konaal Argentyny —  mówił r. Hiitter —  
był o mnie, aapy.ująe, jakie stanowisko sajęliby 
raednloy viedeńscy wobec praywoan mięsa a Ar
gentyny Generalny konaal upew niał, że mlęia 
a Argentyny mógłby doaiarcaać , ’oeo" Wiedeń po 
60 naieray aa kilogram średniej jakości, a po 80  
hal. aa kilogram najlepsaej jakości. Niestety r. Hńt- 
ter nie zawiadomił Rady, jaką dał odpowiedź na tę 
olerte

Dyrektor maglstrata dr W eiikirehnei, jako refe
rent sprawy, nraedatawlł wnioski wydalała Rady, 
Które uchwalono. Dr Weiasklronner, pomimo że 
praemawiał naturalnie jako pełnomoonlk więaaaości 
Rady miejskiej, aakońcaył apelem do raąda, ażeby 
ale aanledbywał interesów ludności miasta Wiednia. 
„Netie Frele Preaae“, plaiąo o tern posied senlu Ra
dy miaata Wiednia, powiada, że rzeźnioy mogą spać 
spokojnie, gdyż ae strony ojców miasta nie groai 
im żadm nlebeapiecsenstwo próoa walki na słowa. 
„Tont comme ohea nona*.

O tw arcie nowego roku szkolnego 
w  uniw ersyte cie  Jagiellońskim.

Dżin w« wtorek odbyła się uroczystość o- 
twarcia nowego roku szkolnego 1906/7 w uni
wersytecie Jagiellońskim. Uroczystość rozpo
częła się solennem nabożeństwem, odprawionem 
w kościele akademickim św. Anny przez senio
ra wydziału teologicznego ks. dra Stanisława 
S p i s a ,  w obecności senatn akademieckiego, 
z nowym rektorem prof. drem Kazimierzem M o- 
r a w s k i m ,  prorektorem ks. drem Pawlickim i 
dziakanam. wydziałów na czele Podczas nabo
żeństwa odśpiewał chór akademickicki pod kie
rownictwem dyrygenta p. Wójcika „Veni Crea- 
tor“ Freyera, tudzież inne kompozycje Nicon- 
Choron. W nabożeństwie wzięła ndział także 
bardzo licznie sebrana młodzież akademicka o- 
bojga płci-

Po nabożeństwie ndało się kolegium profeso
rów w uroczystym pochodzie ulicą św Anny i 
plantacyjni; do gmachu uniwersyteckiego, gdzie 
w anli odbyła się właściwa uroczystość otwar
cia roku. Obecni byli prócz gremium profeso
rów kardynał krakowski ks. Puzyna, ks, arcy
biskup Simon, ks. biskup snfragan arakowski 
Anatol Nowa*, Henryk Sienkiewicz, sekretarz 
starostwa krakowskiego p. Kowalikowski, nad- 
prokurator dr Wędkiewicz, dyrektor kolei pań
stwowych Horoszkiewicz, dyrektor policji dr 
Flattau, poseł do Bady państw, dr Ignacy Pe- 
telenz, kierownik okręgowej dyrekcji skarbu 
radca dworu Szlaohtowski, wreszcie przedsta
wiciele władz miejscowych i licznie zebrana 
młodzież akadomicka. Inaugurację -ozpoczt^o 
sprawozdanie prorektora ks. Pawlickiego za rok 
szkolny 1905/6

Sprawozdanie to brzmi w streszczeniu, jrk 
następuje

W roku ubiegłym nauka polska wzbogaciła 
się o cały szereg prac naukowych tak profeso
rów, ja* słuchaczy uniwersytetu. Podcaas zimo
wego półrocza aczęszczałc na wykłady 2517 
słuchaczy i słuchaczek, w letniem zaś liczba 
uczniów wynosiła 2248 — Liczby te przewyż
szają znacznie frekwencję z przed 2 lat. kiedy 
aa un.wersyV uczęszczało tylko 2020 uczniów 
i nczenic. Wzrost słnchaczy, spowodowany w 
znacznej części stosunkami zacordonowemi, po
ciąga za sobą przedewszystkiem, że tak; w sa
lach wykładowych, jak i w laboratoryach ucz
niowie pomieścić s.ę nie mogą; nadto dzisiaj 
me wystarcza i Liczba profesorów Senat, chcąc 
choć w części zapobiedz ciasnocie, nabył pod 
nader korzystnemi warunkami dnżą realność 
przy nlicy Garbarsciej za sarnę 160.000 Kor. 
W miejscu tern zostanie wystawiony obszerny 
gm&cb ze salami wykładowemi, w ogrodzie zaś 
stanie nowa bursa akademicka. Seniorem bnrsy 
tej zamuiLował senat Jziewam, wydziałn filozo
ficznego, prof. dra K. Żorawskiego. Z fnnduszu 
68 ooo kor., złożonego z okazyi 500-letniego ju
bileuszu wszechnicy krakowsaiej, senat ndzielił 
2500 kor. prof. Maurycemu Rudzkiemu na po
dróż naukową po Norwegii, zaś 2600 kor prze
znaczył dla prof. Leona Marchlewskiego na za 
kupienie aparatu spektralnego i polaryzacyjne
go. Z nowych darów podnieść należy dar pani 
Emilii Korczyńskiej na powięk izenie ton I uszu 
1 p, Gilewskiego kwotą 200 kor, dar ś. p.

Adolfa Kotlarskiego w kwocie 10.000 kur n« 
stypendja.

Omówiwszy w sprawozdaniu wszystkie wa
żniejsze sprawy i wypadki, zaszłe w uniwersy
tecie Jagiellońskim w rokn ubiegłym, zwrócił 
się proreKtor kg. dr Pawlicki do non ego rekto
ra, oddając w jego ręce najwyższą godność n- 
niwersytecką.

P-zemówienie swe zakończył prorektor łaciń
ską formułką oddania w ręce nowowybranego 
władzy i goaności rektorskiej.

Następnie nabrał głos nowy rektor prof. dr 
Kazimierz M o r a w s k i ,  który zaznaczył, że za
szczyt, jakim go senat obdarzył, wybierając go 
rektorem uniwersytetu, przyjmuje z pokorą i 
miłością i dziękuje senatowi za zaufanie, jakie
go dowód otrzymał przez swój wybór W kie
rownictwie wsLochnicą będzie się starał wszę 
dzie i we wszystkiem iść śladami swego po
przednika. Otwierając nowy rok szkolny 1906/7  
a p i ę ć s e t n y  s i ódmy od założenia wszech
nicy, wygłosił nowy reator odczyt z filozofii 
klasycznej, pod tytułem: „Modlitwy n staroży
tnych1'

Uroczystość zakończyła się o^oło godziny 12 
w południe.

Krak*" 9 października.

Wieczór Koioiutzkowekl. W lL d słelę  dnia 21 
b. m. odbędsie alę w dali krakowaklego „3okoła“ 
uroczysty obchód ku caol nieśmiertelnej pamięci Ta- 
deuaaa Kościuszki. Sokola komlaya obchodowa ukła
da program uroczystości, którego szczegóły nieba
wem będą ogłoason?.

Zr tfer  lekarskich Prof. J o r d a n  aoatai aa 
mianowany eałonkiem najwyżaaej Rady adrowia. —  
Prof dr Ludomił K o r o a y ń a k i  ao tał aamiano- 
wanj  trymaryaiiem itpitala krajowego w Sarajewie.

Na rzecz „Pomocy narodowe]“ (Koła krakow- 
aklego) d a r o w a ł  p. F e l i k a  J a s i e ń s k i  12 
d r a e w o r y t ó w  j a p o ń a k l o h .  Ciekawe te oka- 
ay aatakl japońskiej ałożone ao.tały w handlu p. 
Kutrzeby pray ni W łślnoj, gdaie je każdej ohwlll 
oglądać I nabyć mozaa. Ceny aa agodą ofiarodawcy 
nałożono bardao prayatępne dla ałatwienia loh n i
by ola amatorom 1 anuwerm.

Zabeznleozenle ■» a iw  od powodzi. Daisiaj o 
goni- 10 praed południem roapocaęły alę w Krako
wie obrady pańatwowej koni ayl prawno-wodnej, 
której celem jeat praea odpowiednie praełożenie ko
ryta Rudawy, nchronienle miaata i okolioy praed 
ooroeanym niemal wylewem. Kumiayi praewodnlcay 
radoa namiestnictwa di Stanisław U s t y a n c w -
§ k 1, a ndaiał w niej biorą: ataraay radca badO' 
walotwa s mlnlsteratwa apraw wewnętranych Herbat, 
kierownik regnlacyi Wiały ataraay inżynier p. Lu- 
dwik Regleo, aaatepca a aroatwa krakowaklego kon- 
oepista starostwa dr Stefan Slęk, zastępca ataroatwa 
podgórakiego dr Wyaookl, ataraay radca bndownl- 
ctwa w namiestnictwie p. Koman Ingarden, arit-ępuy 
wojakowości kapitan inżynieryi Gaertner i a hado- 
wniotwa wojakowego major Ltat, dalej repreaentan- 
ol gminy miaata Krakowa (radcy Uderakl 1 Taraki), 
repreaentant gminy mln»ta Podgoraa (bnrmlitra po- 
am Maryewakl), repreaentanei Rady powiatowej kra- 
kow klej I wielickiej, w końcn aaatępcy gmin Inte- 
reaowanyob, a to W oli Jnatowaklej, Broaowlo Zwie- 
rayńca i P ó łw  la Zwibriynleekldgo. a powlatn kra- 
kowakiogo, oraa gmin a powiatn podgórakiego, Dę- 
balk, Zakraówka i Lndwinowa

Dalaiejaae obrady mają na oe'n wyłąraaio aaata- 
nowienle ię nad praedłożonym projektem praeioże- 
nla koryta Radawy, które ma obecale być aklero- 
wanr od tak awanrgc „jaitr“ do njścia aa klaaato- 
TOflA Norbertanek, n n a  być prajł em pogłębioae i 
obwałowane tak, że pray aajwlękjaem wuabranin 
wody, wylew Radawy na Błonia i co aa tern idaie 
wdarcie alę wody do Krakowa, będaie niemożliwe. 
Po omówienia tego projektu komlaya jutro oda aię 
na mlejace projektowanego nowego koryta Radawy, 
by dokonać oględita grantów I domów mających 
być w tym celo wykanionemi. wnględnie wywła- 
aioaoneml.

Ponieważ a projektem regdlacyi Radawy łącay 
alę apnw a regalaori Wiały, acaeatnloy dsiaiejsaej 
komlayl żywo omawiają dwa projeaty reffclacyi 
Wiały, a mianowicie projekt raądowy, ktćry Wiatę 
w >'‘eonem jej korycie nogłębla, roaaaeraa i obwa- 
(owale, oraa projar. gminy m KraKown, wypraco
wany praea prof. Sikorskiego, który im ienia koryto 
Wiały na praestraonl 1300 m., prowadai je praea 
Dębniki, a daiaiejaae koryto od 3kałki do Zw'e- 
rayńoa aamienia na atały almowy port.

Na dsiaiejaaem poaiedsenin kilka aoieatników 
obrad aablerało głoa, podnoasąo roamalte aaraaty 
prieolw projektom, międay innymi barmlatra miaata 
Podgória poaeł Maryewakl, radoa Uderakl, radoa 
Turakl i Inni

Obrady komlayi potrwają tray dni, pooaem i  
obrad I nehwał aplaany soatanio protokół Plany 
aaś regnlaoyi Wiały będą prsedmioiem oaobnej pań
atwowej komlayl, którą —  w aleuaoacaonym Jeaaeae 
terminie —  awola miniateratwo spraw wewnętranyoh.

GrOn W Krakowie. Pod tym etnaacyjnym tytu
łem aamieśolł „Napraód11 wiadomość, aa którą ao- 
atawlamy mu oJpowledalalnosć, jakoby oaławlony 
Griin ■ Waraaawy, w towarsyalwie eatereob taj
nych agentów, wybrać alę miał do Krakowa 1 Lwo
wa. „Napraód* chciał nawet rosleptć po rogaeh 
ullr podobiine Grfina, aby aię wsayicy mieli praed 
mm na bacanośol, leos polleya krazowaka n*e po- 
awoliła na ten apoaób popnlaryaowanla poataol aae- 
fa tajnyeh agentów waraiawaklob

Jeżeli wiadomość „Naprtodau okaże aię prawdai- 
wą, to nie jeat wyklacaone praypasseae.Ie, że wła
śnie a nakaan Grfina roapaśolła polleya po War- 
azawle wiadomość o jego raekomem aabiola Gitta 
chciał mieć w tym aypadka wolną praed aobą dro
gę do Galleyi

Procce prof. Bujwida. Roaprawa główna w apra- 
wle karnej prof. Bnjwida praso1 n p. Zygmuntowi 
KlemenalewioaowI aoatała odrooaouą, albowiem p. 
Klemenalewiciowi „a powoda niewiadomego mlejaoa 
pobytuk nie można było doręoayć wezwania lądo
wego. Oskarżyciel i świadkowie otraymali odaośne 
aawladomlenia —  bea oanaoaenia terminu poajęola 
roaprawy.

Z toatru niejakiego „Loulon“, głośna farsa pa
ryska apółkl aatorakiej Maurycego Joulió i Henryka 
de Goraae, wohodaf w tygodnia bieżącym na afiaa 
teatm  krakowskiego Na acenach nasayoh grano do- 
tąa „Loalou“ li tylko w „ Nowościach “ s a m a  w- 
akloh, gdaie dotąd dociekała aię setki a górą praed* 
stawień W tygodnia bieżącym praoownle krawle 
okie teatru wykońoaają obfitą wystawę w styla dy- 
rektoryata do sitak i Bretona p. n „Piękna Marsy- 
llankau. Próby ae sstnki Bretona roapocaynają aię 
niebo wam.

Małoletni przestępcy. Polleya areastywiła 11* 
letniego Jóaefa Morawskiego, karanego jnż nieje
dnokrotnie policyjnie 1 aąiownle, który był głów
nym aprawoą włamania alę do aklepn z nbranlnml 
p. Sejmy pray nlioy Stolarskiej. Jak to donosiliśmy, 
m o d a , jaką ei małoletni praeitępcy wyraądalll p. 
Sejmie wynosi rraeiało 4 0 0  koron; ubrania ikra- 
dalone ohłopaoy apraedawall bądś sam i, jądś ia 
ęośrodniotwem, a pieniądie, ntyakane ae sprzedaży, 
trwm lii. Praed kllKn dniami inspektorowie polioyi 
pp. Sohimachtdmer i Jaaiozt areastowall wspólni
ków ktadzlaży, ' 2-iecniegn Ranalńakiego 1 13 let
niego Kiebaaka, obecnie w ręce polioyi wpadł n- 
krywająey się dotąd „heraatu bandy, 11 letni Mo
rawski

Grotna awantura. Ogromną awanturę wywołali 
wcaoraj po poładnin na Prądnika Czerwonym dwaj 
orncia: Josef i Miknśaj Franaaakowle, mnrarae bea 
aajęcia. Oto awerbowali oni sobie kompanię 15 pa
robków, którzy pray salt do Krakowa jako rakrnei, 
by ndać alę do koasar i wraz a nimi ndali alę do 
Karoamy Lewkowiosn, aa rogatką 77araaawiką, gdaie 
Laza.l "obie dać obfity poaiłek, złożony a wódki, 
piwa, mlęaiw ltp., po apożveia którego odmówili 
zapłaty. Gdy właścicielka szynku aażądała energi
cznie zapłaty aa sjedsone potrawy i wypite trnnki 
praea 17 lada], bracia Fraesaakowle wras a tuwa- 
rzyaaami roap oaęl* demolowanie wmętria saynkn, 
prayoaem porosbijali okna, połamali acełki, potar
gali obraay I naakodilH bilard.

Gdy mieaikająoy w tym doma wachmistrz trenn 
N., nabToiony w szablę, wsaedi do szynku, chcąc 
awanturników wypędzić, oi ranolli aię na niego, 
saablę mu odebrali i pobili go do nlepraytomności. 
Dopiero ma widok lndal, spieszących po pomoc woj- 
sKową, napiatniey rozbiegli aię na waayatkie stro
ny, a bracia Fraaasikowie, dalcrżąo azably waoh- 
miatraa jako łap wojenny, akryli się w inroślach 
Olsay Tam loh jednak wjo.edaił 1 areaatował waeh- 
m*itra żandarmeryl. p. Tomko, praed którego bro
nią awanturnicy aoaali respekt, tern bardziej, że 
15 ich towarayaay, owych rekratów, opuścili loh 
w potrzebie, aoleKająo każdy w Inną stronę. Fra 
aaasKowie, odatnwienl do wiąsianfa aęda karnego, 
odpowiadać będą aa gwałt pnblioany, nsikodaenie 
oudaej własności 1 ciężkie asakodienie oiała. Szko
da, jaką wrraądilii w karczmie Lewkowicza, ma 
być bardao anaoiną.

Z kraju.
Kntftżtrofa kolejowa. Do Krakowa nadeszły

dslaiaj wiadoniośai, że obok ataoyl L a s e k ,  na 
linii kolejowej C h a b ó w a u - Z a k o p a n e ,  naatą- 
plło wcaoraj w y k o l e j e n i e  p o c i ą g u  o s o b o 
w e g o .  W  wypadku tym odniosło nsi kodaenie 2 0  
p o d r ó ż n y c h ;  o i ę ż a s e  o b r n ż e n l a  o d n i e 
ś l i :  bndownlcsy J a r e c k i ,  maszynista i palacs
pociąga, orai koadnktor C i e ś l i k .

Dyrekcya kolei państwowej w Krakowie, gdaie 
udawaliśmy aię po laformaeye (oddalał V — aprawy 
rneha) p o t w i e r d s i ł a  wiadomość wypadku, leca 
nadmieniła że dc tej obwili (godilaa 2 po poładnin) 
nie ma żadnych aacsegótów a ii  o prayesynie, ani
0 rosmiaracn Katastrofy. Na miejsce wypadną wy
jechała daisiaj rano a Krakowa komlaya ■ ramienia 
włada koiejuwyob.

Tragiczny wypioek. z Raby W yinej donoszą 
nam Okolica tntejaaa wscriąśniętą aoatała aieały- 
chanie traglcinym wypndklem, którego ofiarą padł 
wcaoraj zaany w aaerokich kołach oby1 rztelatwn dr 
Jan Z d a ń ,  presei Rady powiatowej iiowotarakiej. 
Mając camtar polować y  kacakl, wybrał alę ". p. 
Zdań s psem nad staw ta staRowiako. Nagle strael- 
ba jego. nowego a n te n a , przy lekkkem trąeeaia 
w y p a l i ł a  i c a ł y  a a b ó j  ,  aj n g o d a i ł  ś. p. 
Z d a n i a  w p i e r s i .  Ciało jego leżało kilka go 
dain nad atawem, gdyż domowaioy, dopiero idąo aa 
śladami psa, Który wrócił do doma bea paja, sna- 
leśll swłokl nieszczęśliwego. Zgon ś. p. Zdaniu wy
wołał zaciery żal w oKoiloy, smarły bowiem cenio
ny był wysoKo dla zalet charakteru i nleawykłego 
dnoha praediięblorcaeścl. Założył oa w majątkn 
uw^m głcśaą fabrykę likierów, a w ostatnich c ia 
łach aaprowadail gospodaratwo mleczae na sposób 
alpejski. Zmarły był aynem żyjącego jeaaose dra 
Jóaefa Ziania, b. marsaałka pow. i poeta, zasłużo
nego i pownżanego lek: ran 1 ziemianina. Lloaył lat 
39 i osierocił żonę i kilkoro niiecl Pogrzeb odbę- 
daie się we środę w Rabie Wyżaej.|

Z Krzetzowlo piszą R»m: D a i. 6 b. i  odbyła 
■ię ta koaferenoya naocaycieli szkół ludowych po- 
wiata chri.nowskiego. Uchwalono ubiegać się o 
łożenie boisk gimnastyeinynŁ pray każdej sikole, 
aprawienie nleabędnycb Drayborów glmnaatycinych
1 otworzyć komitet, któryby wystarał alę o funda- 
s ie  i lorgamsowat abiorowe wycieeszi młoaaiezy 
ukolaej tntejasege powlatn do Krak-iwa. Do tego 
komitetu mają być też aaproasone wybitne uiobl- 
atośel w powleote W ogóie ochwaty konferencyjne 
świadcayły o chętnej pracy naueaycielatwa na polu 
oświaty i o rsetelnej truace o duenowy I flaycany 
rozwój młodzieży. Rewisya planów dla naaki do- 
pełalająoej, praeprowadaona na konfereneyi, nie 
przyniesie jednak dodataich skntków, bo ani książ
ka dla lankl dopełniającej nie odpowiada umyało- 
wemn roiwojowl ncanla, ani aiły naueiyciela wy- 
CŁorpane nanką codatenną pray braku aaraośei u- 
oanlów nankl dopełniającej nie pozwalają na trakto
wanie tej nanki na seryo. Gdyby Rada aakolna 
krajowa aeobclala uwaglęSnlć adanle naocaycieli, 
pracujących pray aakołach wlejakion, jażby ta na 
nka dawno przyniosła rzecaywlate korsyści ! wy- 
kaatałeltaby lad w kleranka gospodaicsym, do ese 
go dalś bardao aiedołężnie adąża. Również konfe- 
renoya pownlęła uchwałę., aby wnieść prośbę do 
Rady aakolnej krajowej o aaiealenie Rad aikolnyeb 
mi^jsaowYob Motywowano to tum, że Rady sikolne 
miejacowe najeaęśolej praeaakadieją rozwojowi sakół, 
tyranlaoją I demoraliaają naaofeycleli, którzy nie 
ainnją ich najwyżaiej powagi i nieomylności w 
sprawach oświaty, nie abają agoła o potraeDj aiKŚł. 
a praedewaiystkiem, że inteligencya nsawa aię od 
■ldaiała w tych Radach, a władie aakolne nie i tają 
koma powlernyć e ir in ośc l priewodniciących. Uchwa
lono też itarać się o podnleilenie wynagrodienin 
aa aadobowląakowe godalny ( l* /t płacy), oraa aby 
w skład Rady sakolnej krajowej wohodsiło dwóch 
delegatów nanoayciell sakół mdowyoh i aby dele
gatami miast Krakowa I Lwowa mogli być naacay- 
clele Indowi.

TirilOW, 8 paadaleraiKa. Wcaoraj odbyło aię po- 
aledaeme aarządn Zwląaka okręgowego T. S. L. 
w la r  ao wie do ktorego należy dwanaście kół. 
Obecni byli delegaci Koln bocheńskiego prof. Swi- 
taiakl 1 dr Klernik, Koła brieakiego aędala C-laatoń, 
Knła aaoanrowakiego włośolanln Glia, a a Tarnowa 
dr M. Gałeoki, Wł. L< oh 1 prof. Sikora. Praewo- 
diiuaył Lech, póśnlej dr Gałecki. Jako repreien 
tant aarsąda głównego był obecny Witold Ostrow
ski. Uchwalono weswać Koła awiąakowo, aby ener- 
gieaiie aajęły aię rusapraedażą wydawnictw Towa-

riystwa, nalepek, telegramów, kartek i świeżo wy
danych bardao ładnych obraaów Mickiewicz*. 1 Ko- 
■cinazkl. Na wnioaek dra Gałeckiego uchwalono 
prosić .  iraąs główny, aby wydał obraaki patryoty- 
oane praeditawlające bądś królów i alnwnych In
dii, bąda ice y a dalejów polskich i opatrayl je 
odpowledniomi wieriaykaml inb objaśnlcaiauil, a a- 
ayakawsay aprobatę Rady aakolnej krajowej, starał 
alę powyżsi© obrazki dawać dalatwie podesa> egza
minów w aikoł.ch indowi on. Na wnioaeK dra Kier- 
nika nchwaloao pronć saraąd o wydanie karneci
ków i kokardek T. S. L. aa aabawy karnawałowe 
Na wnioaek prof. Sikory postanowiono wsacsąć akoyę 
oelem asłi żeaia nowych kół w miastecskacn. I  tak 
aaraąd Koła bocheńskiego ma się ii jąć u łożen ien  
kół w Wiśnicaa i Niepołomicach, Kołu tarnuwskie 
założeniem kóf w Radłowie, Radomyśla, Useiuclnlo, 
Wojnicza, Zakiicaynie i Zasowie. Delegat p. Ostrow
ski radził oitrożnnść aachować pray nakładania kół 
włośclańikioh 1 najpierw aakłaaać oaytelnie, które- 
by przygotowały teren pod praysife kuła. Następnie 
uchwalono wenwać koła awfąskowe do wydania 
sprawozdania aa rok 1906, nraądaić walne agro- 
meśaeala w atyeaala r. 1907, praeprewadaić Inatra- 
cyę kół, w L reatyi czasopism ars pesosta Ić człon
kom poaacaególnyeh czytelni swobodę wy bora. Po 
złożenia spinwoidań ptsea delegatów a dslnłainoścl 
poaacaególnycl] kół aamknlęto 4  goiainay ajaad k i  
żyweiaa zadowolenia waiyitklcb.

Dnia 6 1 7 b. m. bawił w naazem mieście p. 
Lelewioa Jego „wieczory śmiecho* aieasyły aię 
wlelkiem powodzeniem.

Z końcem ubiegłego tygodnia nwiętlune na dwor
ca kitkjowym Karulz Kowalskiego, ananego w sfe
rach polioyi jako podojraanego o wipółudalał w na- 
padrle na kantor Masehlera. Napad nocny na willę 
prof. Łaaarakiego ale ndał się tarnowaklm ałodale- 
jom. Niewyśledaeni aiocajrńoy zakradli się nocą do 
willi p. L. w mniemania, iż nda aię im sabrsć go
tówkę właśoiciela, Które] w rsecsywiatoce! nie byio. 
Sprawców spłoniono. Dnia 6 b. m. w j«dnyr a ha- 
teli areactowano cztery podejraane indywidua, które 
nie mogły się wylegitymować, Dwóoh nadruku ■ 
Heim Rogner i SIgalo Baiyi poohodal a Króleaewa 
Polskiego Lancet a Krakowa, a Goldstein podał sfę 
aa technika a Zarycha. Pray ściiłe] rewiayl aaale 
aiono a Rognerz 600  koron, a Balyiego 150 rabli, 
a Golnstelma paszport niemiecki na naawiako Lob- 
achhuaa, malaria, 1 fotografię, aa której Goldstein 
jeat praedatawlony a Lancetem, znanym dobrze 
w Krakowie Po wydania len w ręoe aąda inr.le- 
■iono a jednego zaszyte w ramieniu 160 koron.

Jasio, 7 października. O naszym zaKątka zapo
mniał widocinie i rząd krajowy i centralny. Od 6 
mleaięoy nnędnje komiaara raądowy, bo Rada miej
ska aoatała roawiązaną dzięki tema, że § 112 net. 
i  13 maren 1889 pozwala s namiestnikowi roswią- 
sać Raaę m ie]łką“. Krótko 1 węsłowato. O Ile więc 
p. namiestnikowi, nie odpowiedaialnema przed Sej
mem, podoba aię, o tyle Rada jalejaka fongnje. 
Mamy więc anmuriąd a (as tl namiestnika, —  Jak 
a jednej atrony atoli § 112 nat. gmlnuej dla wię- 
kaaycb miaat galicyjskich poi wala bea aaatraeżeń 
namiestnikowi rozwiązać Radę gminaą, tak a dro
giej nakaaajc „najdalej w sześć tygodni po roz
widlania rozpisać nowy wybóru. Praktyka galicyj 
ck> poncia, że pierwaay natęp tego parsgrafa aż 
saabyt osęsto, a nawet bea żażnych dochodzeń ze 
strony krajowej władsy polltycancj jest wykony
wanym; natomiast nigdy aię jeaaeae me zdanyło, 
aby w assść tygodni po roawiąsaaia Rady miej 
akie) nowo wybory były pneprowadaone. Możeby 
wyżaae władze, Które rozwiązały Radę mlejiką w 
Jaśle, zich cia ł' przypilnować, aby 1 ten dalsny 
ustęp, aakreślrjący termin nowych wyborćw, był 
praeatm ganj m.

Ale nie tylko miasto poibawione jest legalnego 
ai raąda 1 gmina taraellcka jeat w tern aauem po
łożenia. Nowe wybory wprowadziły ao kabała ladsl 
miodnych, pełnych energii 1 dobrej woli. Nie po
dobało alę to starostwu w Jaśle, wybory zniesiono, 
stary aaraąd nrsednje, a o wyborach ani ałyoha.

Knan cooryeh w Jaślo nie ma żadnego aartądo. 
Po wyborach, prieprowadaonych w majn b. r., akoa- 
■t> tao w zl alę nowy aaraąd. Preieiem  Kasy chorych 
wybrano majstra ciBslelsklego p. Sspaka. Zawiado
miono o tern starostwo, które praea dłunsay caaa 
rilcsato. Nowy saraąd odebrał nrsędowmie I kaaę. 
Oposycyi prieolw wyborom nie podniesiono Nagle 
panowie ne ataroatwa wróoili a nrlopów i poieoili 
byłemu saraądowl odebrać kaia I urzędowanie. S ta
ry aaraąd oświadesył, że aie ma prawa uraędować, 
bo wybory nowego zaraąda aie są anleaione. Mimo 
tego odobrano ursędowanie p. Szpakowi i oddano 
je byłemu wlcepreacaowl p. Go»rlemu. Dopiero po 
odebrania kasy niieważalono wybory nowego aa- 
raąda. Przeciw tej uchwale, anleważniająoej wybo
ry, wnlealoao rekara do namiestnictwa. Za dwa la
ta będziemy a pewnością mieli jnż odpowiedź ■ aa- 
mioatntetwa.

W skaiek tego, ie  Rada miejska nie Istnieje, Ra
da powiatowa w Jaśle oraędaje bezprawnie. Wy- 
Dtiry do Rady pow:atowfj powliay się były Jaż 
dawno odbyć, a nie odbyły aię dlatego, że wudli 
§ 5 ust. ordynacyi wyborczej powiatowej, Rada 
gminna w Jsśle powie .a  wybrać swoich esłoaków 
do Rady pcwiatowej Rudy zaś miejskiej w Jaśie 
ale ma. O ile nam wiadomo, to nawet marszałek 
powiatn nrgował w sprawie wyborów do Rady miej
skiej w Jaśle, aby umożliwić wybory do Rady po
wiatowej.

Mamy jaz takie saoaęśole, że w Jsśle lib y  jest 
ataronta, a niby go ale ma. Hr. Michałowski na 
urlopie. Zaledwie ma się ikońosyf dłażssy nriop i 
saiedwle oojął nrzędewanie, m owo roapoeiął urn p 
Nie ma to, jak być dobrae widiianym starostą w 
Galleyi Taki ei.ek  aię 1 nie narobi i nriopn mn 
tyle, że uógiby nim obdaielić wszystkich arsed al
ków w Jaśle, ale wtłącsająe profesorów glmna 
ayalnyoh.

Z obwl izieseaJa o meldowana naieząoyeh dc po
spolitego rnazenia, noszącego datę 19 sierpnia, a 
ogłoasonego a poozątklem paśdalernika, dowiaduje 
my alę, że w Jaśle uraędaje „k. k. Stauthalterel- 
rath Kaliniewici*1. Widocinie w Jaśle ataroitwo 
nie ma polskiej pieczęci, bo i po co? Nieizdiago 
będą ta ariędować po niemiecko. I nic dziwnego. 
Kto alę tam o Jnało b-iislo upominał!

OtZIlkanI robotnicy. W  ostatnich caaaach, jak 
donosi „Bialitn Blalaer \n ze ig er“, csras eięśclej 
■daraały aię wypadki, że p <śród fałszvwy sb obiet
nic pewien agent na dworcu w Daiodaieaoh werbo
wał robotników dla fabryk żelaaa w Bóbrkn pod 
Katowicami. Robotnloy. przybywały na miejsce, do
znawali aawodn taK co do pracy, jak i co do aa- 
robKa. Niedawno taki loa i potkał 18 robotników 
I tak robotnik Karol Król a Grodśua otrzymał na 
miejacn 2 marki dalennej płacy aamiaat 4  marek. 
Wobec tego roDotnioy srzekii aię praoy 1 powrócili 
do Gaiicyl, wędrując pleaso bea gren a  w kieszeni. 
Gdy przechodzili praea Bielak i Białę, kilka a nich 
uwięziła polleya, akotkiem podejrzenia o wspćłndaiał

w zamordowania pulloyanta Dietricha i wieśniaka 
Hojdyaa. Lwięaieni, wykaaawaay awoje a lib i, w y  
palaczem zos aii na wolność. — Zape s i e  polleya i 
żandarmerya wyśledzą nieinmlennego agonta 1 od- 
dadaą go >  ręoe aąda

S trsjk za ;U jn a n y  Z O a t r a  - y  M o r a w s k i e j  
donuasą aam Z Jan ało alę, że w sagiębia ostra w- 
ako-karwińaklem wyoioh atrajka jest nicaniknio- 
nym, prseśatawleiele bowiem kopalń odrancili pier
wotnie skromne i s łis a ie  żądania górników, doda 
jąe no swojej strony świadczącą o pewności siebie 
uwagę, że ztrsjk robotników kopalnianych w zagłę
bia oitrawsko-kar wińskiem ale mn obecnie azam 
powodaenla. Górnicy mimo to postanowili przystą
pić do strajkn, awlssseaa, ze żądania sh powtórni3 
praedłożone w skromnie jazy cb jeaaeae rozmiarach 
dyrekere kopalń również odrauolły.

Strajk miał wybuchnąć d. 9 b. m. jeanakże osta
tniej chwili i  ostał aażegkany. Mianowicie w korni 
aaryaoie górnicnym w Ostrawie Morawskiej delegaci 
górników i prseda awioiele kopalń adołaii po ńła- 
giej dysKnsyl dojść do zgody, prsyciem górnicy 
odnieśli oięśsiowe awydęstwo. Uchwalono nn 
saybaeb Rothiońtlda wynagrodzenie 4 40  do 4'50  
k o r a  na am iaię dla krnssaków; na szybach kolei 
Północnej 4  32 koron; na azybnah hr. Larlaena 4  80  
koron; na aiybach arsyka. Fryderyka 4 1 0  koron 
Wasyscy roDotniay tak nwanl „wlerzobowi11 otrsy- 
mają podwyżasenie 80•/». **ś kozaiarse wciel-m  
aoataią do kategoryi krnaiaków. W kopalniach ko
lei póinociej otraymają młodal krasaacy 8 0 • /„  starsi 
.aoaKarae 7 5 • /„  młonal taesKarie 70% , ataral wo- 
aaoy 50% , młodsi 45%  pełaego zarobku rieca'- 
wlctyeh kraczaków. Rubbtalków możaa wydalić tyl
ko wtedy, jeśli aię dopiśalli grubej obrany Draeło- 
zonych.

2 a  ś w i a t a *
Z Warszawy.
—  Komitet marsiawakiej partyi „Pro‘etaryat“ 

ogłosił odeswę, w której piętnuje samordowanle 
dwóoh swoich ułomków Neamana 1 Kaiążciaka, 
prser bojowców P  P. S. i oiwladeia aarasem, że 
na mord mordem odpowiadać ale będaie. Odenwa 
końeny aię słowami1 Niech krew jaż przelana 1 ta, 
która jeaaca* popłynąć może —  spadnie prsckleń 
stwem na głów;? moralnych spnwców tej abrodni*

—  Bnnśytyam prsyoiebł nieco, naiominat aśa- 
rayty się krwawe ataroia a żołaleraaml patrolów, 
dzięki eaema schwytane kilka bandytów I tak pray 
nlioy Swiętokrsyakiej polloyant spootraegł jaaących 
dorożką dwóch lidal, w 1 tórych poanał wldsiaaycŁ 
jnż jdaieś bandytów. Gdy ca roakaa pollcyanta do- 
rażkaż chciał ataaąć, jedon a jadących aagroail ma 
rewolwerem i naglił do poapieaanej jaidy. Wów -za. 
puiicyaat dai atraał i  rewolweru, zle chybił. Obaj 
jadący wyskoczyli z dorożki 1 wpadli do trzecio
rzędnej restanraeyl, nie aaraa aa nimi grncbłn la 
wa patrolu wojskowego. Jeden z ociekających padł 
trapem, drogiego echwytano w chwili, gd; naiłował

rybledz praea Dramę. Pray aaoltym ale aialealonc 
żadnych legitymacyj, tylko braaning i 2 p a ca f na 
bojów. Areastownny nnsywa się Adeli Mai-onak, II- 
cay lat 16 I jest a aawodn broi iownikiem

—  Wcaoraj rano w pobliża ataoyl kolei kali
skiej kiikn lodzi otoczyło przechodzącego tam żan
darma kolejowego, Jakóba Lieaa, 1 wystrzałami 
a rewolwerów p o ł o ż y ł o  g r  t r s p  a .  Sprawcy 
abiegll. Na nilcy Żelaznej dwaj ladsit poraalli cięż
ko wyatraaławi pollcyanta Tażiłowa. w chwili gdy 
ich chciał areantować.

—  W kautorie froterów Gieaaka pray nl Enssy- 
kowej awnj łeesie  naiłowalk wyegsekwowae od wiz 
ściele'a kaacyę 15-robIo rą, złożoną praea pewnego 
włoSelaalnn. Gdy im wydania pienleday odr* Sn loro. 
roipocaęu a braaningami w ręka przenakiwać po
mieszkanie, ale nie nnalaiłaay uigdnle plenlędny o- 
deadi, wystrzeliwszy na pożegnanie ■ rewolweru 
w snflt. Strzały zaalarmowały sąsiadów Za napa- 
uniki mi rzucono aię w pogoń 1 dognaaych na Mo
kotowskiej oddano w ręoe patroln.

—  W  Zdrnak^j W .li onegdaj r o a a t r a e l a -  
10  niejakiego Rntta, który n kiikn towarayasaml 
napadł aa żcłnleria poaternukuwego, stojącego pray 
koaaaracb.

—  Preaea rara. awikl go aąda wojeniego, gene
rał Szwejkowaki, praeniealony noatał do Omaka na 
stanowisko prokaratora woleacegu.

OkrODlICŚOl w alki Z rBWOIU0y4. Wiedeńskie 
blnro korespondencyjne Hernoga ogłasaa, wedłog o- 
powiadania pewnej aiemleakiej nancayelelki, która 
prnes dłrżaay caaa bawiła aa Sybirze, opla niezna
nych dotychczas prane cnropejsK.ej, a praajmiją 
oysh groaą epizodów a walk reakoyi ■ rewolucyą 
aa Syblrae. Jedoń a tych eplaodów roaegrał alę 
w T o m s k a .  D cpssie donosiły wówoiąs tylKo » 
aaoarsenlaeh alicanycb; w rnecsywiatości był to 
ukropiy p o g r o m  ż y d ó w  w tern mieśaie. Pewne
go piątka wleoiorem tł-m . złożony ■ motłoeha ro
sy jakiego, dalklan Kałmaków, Bassk^ów, Oatjakow, 
podbursony praea agitatorów reakoyi, na których 
caele stał pew iei milioner, riaelł alę na dzielnie- 
żydowakle. Po dłaglan mordach w domach, spędiono 
400  ż y d ó w ,  męzoayan, kobiet i dzieci, do pewne] 
fabryki mydła pocaem fabrykę tę p o d p a l o n o -  
W s z y s c y , n a m k n ł ę c l  w n i e j ,  a g i n ę l 1 
w p ł o m i e n i a c h ,  lab gdy usiłowali ratować alf 
uelesską, pod razami wyjącego w diiklej radości 
tłumu. W  I r k u c k u ,  po atłumiealt: buntu woj* 
skowego. rozatrzelano w jennym dniu 7 o f i • * 
i ó w I około 40  i  o ł n i e r i  y. Ich eia łn , jeaicś* 
drgające, wrancono do riekl Angary W walce *%' 
wej wojaka rtąśowe dopussosały alę atrasznye^ 
gwałtów I tam areaitą rewolucyjne cm n la a cy e  h° 
jowe aą dobrae zorganizowane i bardzo rnei ilf*® 
Gdy hr, Dnropia w pewaej kawiarni wdrażał 
ujemnie o rawolieyl, podeaało do niego catereeh *' 
loganeko noranych panów, którzy aaprowadail! f°  
do pobllaklego laan i tam ciężko aranili wyitrsatr 
ml a rewolwerów

N iazw yklf śm ierć  w łr n w w io z a . W Be H
do kantora fabryki płaaieiy Adolfa Cohna wł*»*  
się w nocy kilka słodslejów, którsy nttychmlasi ** 
brali alę do roabljanla kaay -rerthoimowaklej. 
nieważ drtwi i lamKi kaay opierały się akntecs • 
wasrlklm świdrom, dłntom i piłkom, więc włam," 
ese uciekli się do wyaadaeaia drawl aa pomocę 
ryi wybuchowej. Jeden a nich wypełnił, j»* 
zdaje, proco -m wnętrie kaay praca otwór **** ' 
wsunął iont ! podpalił go. Ponieważ prawdop® 
bale lont na powoli się tlił, wlęo włamywacz 
prayklakzawaay praed kasa, choiał bliżej ,b * 
aprawę. Nagle naatąplł wybuch, drzwi kia?  
olały w powletrae i udersyly klęesącego pra®̂  ^  
mi w łaiiyw acia tak ailnie, że roabiły mu ,V,B 
I saolły na miejacn Wspólnicy a obawy *® 
wybucha obadał mieankańoów doma, nmKBl i J  
otawlwisy swłoki obok kaay. Wybuchn nl 
Jinakze nie ałyaaał i dopiero naaajntri wur"łB ^ 
lloya atwlnrdalła, że śmierć tak aieawykłf 
■nany władaom beapieoaeńatwa i 'łamywaa*
Prensa.

7uil#)7pl^ t a łn l  l^ r a ii ir  l J L. 1 ituz przy Rynku). N a jw ię k s z y  z a k ła d  k ra w ie c ir i  n a  z a m ó w ie n ia  @ ® ®
*1 **" ^W uU W  Fi a W 6  Lwowie, plac Halicki L. 7. J e d y n e  s k ł a d y  g o t o w y c h  u b r a li  w  k ra ju  w y r o b io n y c h '
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Aresztowanie uizednlkr pocztowego. Z W ie
dnia donotsty Wesoraj aremtowbao unędnika po
rtow ego T o w a s - L i a o r a k i e g o  i  Galloyi; 
ptaydiieionegc do iraedn pocitowego aa dworcn 
■0'ei półaocaej Aresatowaile nastąpiło a powoda 
kradaieiy pakuaków jiueilowych. W  aaleaakaaln je- 
?o saaleiłono ileaae kartki aaatawaioad aa różne 
koaatowaośei.

Kącik hunorystyozny.
B a j e o a n i e  k o l o r o w y .

W^raekt ktoścas w jakiejś nowie,
(Cu, jak awykle, był« -  ara.*),

Ż nie ścierpł w kraju Indii,
Któray na i  .dat patrią oaarno.

Waywa więe rća „Sehwaraaeherew*, 
Co peayaaian eiągle głoil,

Ninehaj pogląd awój wybieli,
Albo a Krają alę wyaoal.

On albo w ie*  —  „Wander -Redn<;f“ 
Ma aaaa.ę taką adrową,

Ż“ aa świat się patray biało,
A na pańetwo awe różowo.

Leca pdv ałrwne adanle knł to,
Ktoś n a  a boku aaepnąi pono: 

„Mneta Slre, wlec w daiable śółto, 
A saś w głowie owej aielono"

Z «  B t o w a r f y u e A .
Z życie tkhdemlckiego. 

aakolnyaa aaiożone aoatało w
atwo „Z j e d a o o a e n i e", do

W  bieżący aa roku 
Krakowie Towaray- 
którego należeć n o 

że polaka nłodależ płol obojga, kaatałcąoa alę 
w wyżaayoń nakładach naukowyoh. Celen Towa- 
rayitwa jeat badaenle rucnr narodowego, unyato- 
wego 1 żyola towarnyaklego.—  Wplay na oałonków 
prayjnaje pocaąwaay od środy, t. j. dnia 10 pa 
śdaieralka tyai >aa«, »a konlaya „Zjednocaenla" 
w lokala ak* -w  -aiegi Koła Towarayatwa aakoty 
Indowej (Don akadenloki, I p iętro, ulica Jabło- 
nowakiob) - godalaach od 1 2  do 1 w połndnie i 
od 0 do 7 wiecaorrn

Klub pocztowy. W  aobotę dnia 13 b n  roi- 
poosyna tlę aaereg nbrań towarayakicb Inaugura
cyjne* priedatawienlen. —  Po odsłonięciu nowej 
kurtyny pedała p. Koeniga, odegrane aoataną dwie 
jednoaktówki, pocaen naatąplą tańce. — Pocaątek 
o godafnie 8 wieoaorew. W itęp na aalę dla salon- 
ków 1 koronę, dla obcych 2 korony, dla akadenl- 
ków (aa okaaanlen legitynaoyi) 1 koroaę. — Nle- 
całonkowlc nogą alę aapicywać n dyżurnego n ię- 
day goda. 7 a 9 wlecaór, gdale otraynają aapro- 
aaejie

Mianowania. „Gasets Lwowska ogfasia- -V.nii.erst » 
handlu aamlan vuo i taissy m* poostmlatrisml pooitm’ 
strsow Jósefa Kunioklego w Tarnopolu, U.ohata Ua- 

. rka w Btaaiuawowie i Ludwiki H shorkiowicia w 
8krn".ni , ostatniego prsy przeniesieniu w stan spo- 
oiynku.

Dyrekcja poost n m iu o w s ii >oostmu»riet” drigiej 
klasy drugiego stopnia  ̂oficjała Jadę vo nera w Ka 
mienia.

I  dyeoezyl kranowsi lej. Odinactony: prir r i chei  et 
nantoletto ks. V7alei ty Piotrowski, probossos wMiglla- 
naoh. Mianowani w dekanaoie Ianokorońskim: wicedzie
kanem ki. Ludwik Choróbskl, proboi sos w Badu/wie, 
uoiarynsseui ks. dr Paweł Freitk, proc .as( i  w  Sutkowi 
jaob w deka-ao . s •wióski y.icediieisneio ks Fr. 
rłnwobilski, prof w Woli KlósIbsotsklej; aotaryussem 
ka. J. Matoga probossoi w Marcyporębie; w dekanaoie 
suskim wiceutieaanein as. Franciszek Krupa, probusses 
w Siemieniu Przeniesiony ki. Franoissek Kllś s Białej 
do parafii iw Szczepana w Krakowie

Składki. Dla Tow. „Szkoły lądowej" słoty li absolwenci 
sskół treduioh 9 K 40 h,

Reperta*** teatru miejskiego
We środę: .Oćrcdaenle*.
We oiwartek- „SuO dniJ.
W sobotę: „Lonbn" kmoohwila w 9 actaon M Sou 

U* i H de Goisse.
W niedsielę- „Kośoioitko pod Racławicami*.
Repertoir teutru ludowego.
A , Środę ,Piękna Maraylbnka1
W sobotę „Piękna Marsylianka*.
Z kalendarz* We środę 10 października: Franciszka 

Bor| i F salina: we zwartek 11 patdsiernlka Germa- 
ua, Finalny b w. i Zenajdr; a piętek 18 pażdslerni- 
ka: Maksymiliana b n Kastach.

Wschód t^ tw  10 patdiiernika o 6 n i ant 55,
aaobód o goda b  w. <:■ Ałuffoiift >lal» pedale 11 »  h.

Z krakowsklegr obserwatoryum. Dnia 8 październiki 
sermruietr doszedł od 11* d i d  C,; barometr wahał 
■lę, wieesorer *aoiat się podnosić.

Lala ił patdsiernlka o godslnie 7 rano stan barome
tru 748 1 mm., termometru ł ‘K C.; — wiatr północno 
Wsoboćni

B .  C  i b r  y *  K r z y s z t « f o r v
( p a k ó w .  Wynajmuje i sprzidaje pierw- 

**or*qdnych fabryk fortepiany, pianina, harno 
nie i nianole za gotówką łab na spłaty nawet 
tiwudziestomiesiączuc Instrumenty używane od 

nalniższydb

łiaJoiilcI laiłne, liiwiw i h-iptim
Lilia Weneaa“ w Teatrze Wlelkin

‘  W a r r a a w y  p isie nan koresDindomt nasi (n t.j 
Pod datą 7 bn.:

W aobotę w Teatrs. Wielkim wyatawlł naresacie 
f«ży»er Sliwlekl „Lilię W eaedę“ Słowackiego, aa 
*tórą tak długo oaekała pnblloaaość waraaawika. 

l i t o  waraaawska aaehowała prsynależny Słowa- 
an eaacnaek, ale obolaająo wcale sitak i —  

Sliwlekl posłagiwał al« seeaaryasien  dyrektora 
^tarbińaklego, który pięć aktów wspaaiałrj trage- 

i ojnoje w dw*aaśoie odałoB, praeplatając je 
^lodek ianacyą występującego aa prosoiaiun chóru 

ftaray. Kola ty talowa apooaywała w *ęku p. Te- 
Trapsso, która n !« o  i>ardao staraaaej gry, ale

0̂*tada jedaak koatecinTch dla „Lilii. — .  jo » > «  m„m» ...,!« «  ma „Ajtui W enedy“ 
Jaturajwych warunków, co trochę osłabiło wraże ■ 

t ,6- Siostrą jej, Eo»ą W etedą, była p. Marcaello- 
'1'nska. Wyborną«ki

p-
Gwinoaą, stylową w każdyn 

‘b, wspaniałą w Interpretacji I ogólnym koatu-

Mi®ty»
była pani Lddowa. Bolo męskie, wykonane a

■ n , ale poaoatawiały nic iu  życienla. Der
^ d e *  majestatyoanym 1 strasznym, pełnym roapa
j  y> ale wiórowanej aa postaciach Saekspira. był 
p ^ ‘ daowski, plastyciaym Lechem p. Różański, 
C flu m  p. Roland, który w aceaaeh 
> ta le j  aa atosle.

w aei aaeu a toporem 
wywarł wstraąaająoe wrażenie.

^ ktem jego, L eam , był p. Brydzynskl Gwalber 
^  P BedAirciyk 1 bardao realnie pojętym Sla 

P- Owerłło. Reżyser Sllwloki u ch ow ał dla 
tę *e rolę barflaraa, opaaowtjąo w ten aposób kle- 
Ś#i! * 1 prym w tym potężnym “fakcie, jaki 

^ ja u ją cy  aa proaceaiam harflarskl chór. 
ą, *Ie*« Słowaoklego pray dźwiękach luterpretaoyl 
h| c**«j W ładysława Żeieńakiego, wykonanej pod 

P> Michała Her aa traymało w dalwaem na

kiegu dawna ale pamięta scena warszawska. Na 
wszyatkloh twaraaob widać było daiwne warossenie. 
Wleia, mniej przygotowanych, nio rozumiało, aie 
wszyscy csnll, że ze sceny przemawia do nich ge- 
sinaz narodu, jeden a ty oh, któray wszystkie jego 
bóle, cierpienia 1 wstydy aa swoje serca 1 twarae 
waięli I te właśale roaiarte serca awoje, p*ł 
szaloaej, twórczej i beabrzeżaej mlłośoi aa wieeaną 
własi ii de swemu ludowi oddali. Potężue błyskawics 
myśli Słowackiego userzęły prawie widomie we 
mgły duchowej pomroki, qp otociywsny wielu wśród 
aaa, dotąd trayma ich adala od tej pieśni, w któ
rej, jak w ares przymleraa, naród aasz więzi „swych 
myśli przędzę 1 swych uczuć kwiaty"...

LiUa Weneda* zostaje aaturalafn aa repertoa-
rae priea dłuższy sląg wieczorów a raędu.

S r o n l k f t
A w ow , 9 października.

0  autonom ię. Sprawozdanie z niedzielnego zgro
madzenia, które zwołane zostało dla obrad uad ruz- 
izerienlem autonomii, aaupełnlamy następulacemi 

saczegónmi
Po referaele posia G ł ą b i ń s k l o g o  przemówił 

poseł R u t o w s k i , który ostudalł nieco zapał au- 
tononiicznj referenta, gdyż łetwlej jest raucić tu 
nasło autonomiczne, niż ją a Wiednia praywieść 
do dnmn Mówca słyszał od jednego z świeżo przy
byłych z W lednU posłów, że wysunięte obecnie 
żądani.* antonomil jest zwycięstwem podolskiego 
ikrzydła w Kole polskiem i aczkolwiek jest zwo

lennikiem autonomii krajn, ; raestrzega przed bea- 
wbx'unkowem łączeu.em tej sprawy se sprawą re
formy wyoorczej, gdyż boi się, lż przy pierwszej 
niezręczności nie uzyska się jedaej, a ntrąci dragą 
sprawę

Obawy dra Rntowsklego starali się rozprószyć 
pp. dr A d a m i d r S t r o ń s k l ,  którym znowu 
odpowiedział adw. dr A s a k e a a s e ,  podkreślając 
stanowisko demokratów postępowych, którzy są 
gorącymi zwolennikami autonomii, a tylko pragną, 
aby haseł autonomicznych nie nadużywano io  pod
stawienia nogi reformie wyborczbj. Postępowi de
mokraci chcą bowiem prowadzić politykę rdzennie.
polską w przeciwieństwie do tej „nrrodowej", któ-

dziwne
przez cały wieczór zapatrsonyeh i zasłn- 
widzów W  zali, wypełnionej szczelnie do 

paaował niezwykły, nrocsyaty nastrój, ja

ra uprawia sysiem międzynarodowy, a właściwą 
jest i Niemcom i Francusom, bo jest nacjonalisty
czną 1 eksterminacyjną.

Przemawiali jaszczu dr B a c o w s k i  (ponownie), 
dr P r ó c h n i o k i ,  dr D w e r n i c k i  i dr B a l a -  
s i t s ,  poczem zgromadzenie przyjęło jednogłośnie 
rezolucje, których treść podaliśmy w nnmerze wczo
rajszym.

Fundacja sfypendyjna. Spadkobieroy bt p. Jó
zefa Noego Loewenheria, właściciela młyna paro
wego w Brodach, J. I D. Loewenn rzowle, i  Loe- 
w.aherzów SłomaioL* i M. z Loeweaherzów Bln- 
menfeldowa ntworzyll fnadaeyę nazwiska zmarłego, 
przezaacaoaą aa stypeanya .la uezaiów wyaa. mojż. 
wsaelkich pańztwowyeh aazół średnich i wyiazy shf 
a plsrwsarńitwem dla tydb kompetsatów, którzy są 
krewnymi bt. p. Jozefa Noego Loewbibsrza. Kapi
tał cakładowy foadaeyi wy a osi 200 .000  koron, któ
rego odsetki rozdileloae będą oorocaale aa dwa sty- 
peadya po 4 0 0  koron. Bliższych infoi-maeyj w sprz 
wie tej fundacji udzieli uatnie zbór izraelijki we 
Lwowie i kaacelarym ażwokata dra Brnnoaz Bln- 
meafelda we Lwawie.

Eazannna piśmienne (DOd aadarrem) kandyda
tów zawodu aanciyoielskiego w glmaaayach I w 
jzkułach realayoh, tudzież kaudydat°k tego zawodu 
w liceach żeńskich, odbędą się wo Lwowie 26 1 
27 bm., pjezem nastąpią egaamlna nstae. Eaady- 
dacl 1 kandydatki, któray samieraają praj siąpić do 
egaamian w tym terminie, wlani o tern zawlado- 

lć dyrekoyę komisyl egiaminacyjnsj najróżniej do 
dnia 20  bm.

Wyatawę oyr&dnlozo-pazozelnlczą we Lwowie
zumknlęto wczoraj. Po przemowie prezesa prof. 
Ciesielskiego, se retara p. Nigrin odci.ytał listę na- 
dród prsyananą przez jnry. Kierownikowi szkoły 
grodtlezcj w Tarnowie, W. Maciaszkowi, przyzna

no nagrodę honorową; wy rażono nananle dr. Stani
sławów’ Gulińskiemu a Kranowa aa wystawę mo
deli. Dyplom honorowy 1 medal srebrny otraymał 
L Freego w Krakowie; medal złoty zakład „Kazi
miera" w Czyżynach pod Krakowem, medal srebr
ny zarząd szkoły Indowej w Dąbin, Msszyński 
w Prądnika Czerwonym, I. Różański w Bochni, I. 
Daniek w Zebrzydowicach, M. Farbiarskl w Zakli
czynie, T K. Czerwinka w Kranówie; medale bron- 
zowe: zarząd szkoły i K. M/oczkiewlez w Siróżach, 
Ptak w Bieńczycach, St. Żaba w Zbylitowskiej 
Górze, Palch w Jaśle, wystawa abiorowa w M<na- 
nle dolnej, I. Lubowiecki w Zabierzowie, K. Konik 
w Krowodrzy, L. Kołodziejczyk i J. Sawicki w No
wej wsi narodowej; listy  pochwalne: L. Gnla 1 J. 
Jndriejczyk w Bieńczycach, Ocakiewicz w Jasie.

Śmiertelny wypadek. Torem kolejowym koło 
drugiej budki aa ńworoem Lwów — Podaamcze szedł 
w Bosotę około godziny trzeoiej popołudniu bndaik 
Koanb, tnstrejąey według ewoiob obowiązków przy
należną sobie część toru W  drodze zobaosył tuż 
przed sobą nadjeżdżający dc Podzamcza pociąg. Aby 
aię usunąć a drogi, skoczył szybko aa tor drugi, 
aie aanwkżywsay wcale drugiego pociągu, który je
chał a praeaiwaej strony a Podaamoza. Kuła loko
motywy chwyciły aiessezęśliwogo 1 sm lsidżyty go 
formalnie aa miazgę, tak, że ktmlzya kolejowo-ie 
karsaa, która niebawem zaalaała się aa mlejsou, ka 
aałi tylko poroarsncaae asosątkl aebrać do płaobty 
i odstawić do kostnicy

Reprrtoar teatru lwowskiego
m e środę: „ń Plpps tańcsj 
V7e czwartek „Lalka".

I Mi zaboru r o s M o .

2n6w bombę na następcę gubernatora Kot en a 
który również lekką odniósł raną.

(Telegrauiy ,,M. Reformy" z 9 października.)

Termin wyborów do nowej Dumy zbliża sią, 
a tymczasem grabi net Stolypińs leszcze nie roz
strzygnął kwestyi, wediug jakiej ordynacyi wy
bory te odbyć sią mają ? W sferach rządowych, 
jak donoszą dzisiaj, dają się z mważyć dwa 
prądy i poglądy. Jeana grapa radzi pozostawić 
ewentualną reformą ordynacyi wyborczej Du- 
m i e, druga żąda, aby już teraz nstową wybor
czą zreformowano i nowe wybory przeprowa
dzono na nowej podstawie, gdyż tylko w ten 
sposób bądzie można zapewnić stronnictwom 
konserwatywnym większość w Damie. Drugi 
ten pogląd ma zwolenników zwłaszcza w kołach 
dworskich w Peterhofie.

W S e b a s t o p o l n  wykonano zamach dii( 
szefa garnizonu generata-majora D n m b a z e- 
w&. Nie schwytany dotychczas sprawca zama
chu rzucił bombą,  która, eksplodując, zraniła 
generała lekko, ciątko zaś dwócb żołnierzy i 
woźnicą jego powozu. W K a z a n i a  rzucono

W ynurzenia StoJypma.
Paryi. Petersburski korespondent „Jon”naln“ 

ogłasza rozmową, jaką mirł z prezydentem ga
binetu S t o ł y p ' n e m .  Na pytanie korespon
denta, kiedy zwołana zostanie n o w a  D u m a ,  
Stołypin odpowiedział, że rząd obstaje przy 
pierwotnej uchwale, to znaczy, ze D”ma zbie
rze sią 20 marca. Na dalsze zapytania, co rząd 
uczyni, jeśli skład polityczny nowej Oumy bą
dzie takim samym, ,-ak w poprzedniej, Stołypin 
oświadczył: R o z w i ą z a ł e m  j b d n ą, rozwiążę 
1 drugą. Rząd nie je<st gabinetem parlarrentar- 
nyw, lecz konstytucyjnym przywileje korony 
muazą być zachowane. Przy dobrej woli je- 
anakze możń da sią osiągnąć porozumienie. — 
Zapytany potem o sprawą r ó wn o j u p r a wn i e -  
n i a ż ydów,  S^ołypia zaznaczył, że sprawa to 
zbyt ważna iżby rząd mógł ją załatwić na wła
sną rąką. R o z s t r z y g n i e c i e  t e j  s p r a w y  
p o z o s t a w i  s i ą  Dumi e .

D u r  u o w  o.
Peteraburg. Słychac, że D n r n o w o  na ży

czenie cara zostać ma ministrem Bpraw wewną- 
trznych. Durnowo cząsto odbywa konfereneye 
ze Stołypinem

Finanse Rosy;
Peteraburg Min. ter skarbu zawiadomił in

nych ministrów, żo b u d ż e t  n a r .  Iv07 n ie  
b ą d z i e  u ł o ż o n y  p r z e d  z w o ł a n i e m  Da 
my, należy tedy na razie ułożyć budżet na 
podstawie projektu z r. 1906.

„Nowoje Wremia" donosi, te minister ikarbu 
Kokowcew z powodu ogłoszenia jego raportu 
do Stołypina, w y s t ą p i  w k r ó t c e  z i n n ą  
e n n n c y a c y ą .

Kongres „kadetów".
h, Islr qfor». Na kongresie kadetów przyszło 

do burzliwej d/tkusył nad rezulncyą, iż kun 
gres pochwali manlfeat wybcrskl, oświadcza 
jednak, ze : h w o b e c n a  n i e  j e s t  s t o s o 
w n ą  do p r z e p r o w a d z e n i a  b i e r n e g o  
o p o r a .  W dysknsyi zaznaczyły 3ią d w a  p rą  
dy. Jedni są za rezolncyą. Do tej grnpy nale
żą członkowie komitetu cenrralnego, a na ich 
czele stoją M l n k o w,  D o ł g o r n k o w ,  Ro- 
d i c z e w,  f l e s s e n  i S t r n w e ,  *aś druga gru 
pa, zwalczająca rezolncyą, składa sią głównie 
z delegatów z p r o w i n c y i .  Odrzucenie rezo- 
lucyi pociągnęłoby za sobą ustąpienie całego 
komitetu centralnego. Pomiędzy nowo przyby
łymi delegatami znajduje sią także ks. Lwów,

Petersburg W drodze do Helsingforsn człon
kowi centralnego komitetu, K o ł n b a k i n o w i ,  
skradziono portfel z wsżntmi dokumentami par- 
tyjnemi.

Za stronnictw rosyjskich.
Petersburg Z powodu ponownego wvborn 

Gnczkuwa przewodniczącym „pafdziernikowców" 
połączenie sią partyi ze stronnictwem pokojo
wego oarodzeńia n ie  j e s t  m o ż l i w e  m. Lewe 
skrzydło pażd,miernikowców oświadczyło goto
wość przyłączenia sią de partyi pokojowego od
rodzenia.

Szlp^w.
Petersburg. S z i p o w  zawiadomił nr. Heyde- 

na że wstąpnje ao partyi pokojowego oaro- 
dfeśnta.

0 wyboi sną odazwę.
Petersburg. Śledztwo o podnisanie odezwy 

wyborskiej rozpoczęło sią wczoraj. Przesłucha 
no p. P e t r a ż y c k i e g o ,

Z procesu deputatów ronotniczych 
Petersburg. Po odczytania aktu osL&rżenia 

oświadczył C h r n s t a l e w ,  że akt oskarżenia 
nie jest dokładny i zawiera kłamstwa. M>ądzy 
innemi nieprawdziwe je«t twierdzenie, jakoby 
oskarżony nigdy nn  wij wał do zbrojnego po
wstania. — Przeciwnie, b y ł on z a w s z e  z a  
g w a ł t o w n y m  p r z e w r o t e m  i s t n i e j ą 
c y c h  s t o s u n k ó w .

Na zapytanie, czy pocziwa sią do winy, od
powiedział C h r n s t a l e w  Czują sią niewin
nym, bo całą czynność Rady robotniczej uwa
żam za polityczną i historyczną konieczność.

Chrnstalew i jego towarzysze oświaaczyli, że 
rależą do partyi socyalno-demokratycznej, tylko 
jeden z nieb dr V e i t  oświadczył, że należy do 
partyi soiyaino-rfcwolucyjnej.

Świadkowie odmówili zlożonia przysięgi

0granicz8niB wolności urzędników.
Petersburg. Wszystkie urzędy otrzymały o- 

kólnik prezesa gabinetu, ztwierający zakaz 
n a l e ż e n i a  do s t r o n n i c t w a  w o l n o ś c i  
n a r o d n  i i n n y c h  s t r o n n i c t w  s k r a j 
nych .  Winni podlegać będą n a t y c h m i a s t o 
w e m u  w y d a l e n i u .

Demonstracya antiangielska.
Petersburg. Zapowiedziane nrzybycie depnta- 

cyi angielskiej, która wręczvć ma adres Mn- 
r o m c e w o w i ,  wywołało tu ż y w ą  d y s k n -  
syą.  Sfery konserwatywne nważają krok An
glików za n i e t a k t o w n y ,  za wmiąszanie sią 
w w e w n ę t r z n e  s t e s n n k  p r h s t w a .

Moskwt. Stronnicowa monarchie zne zamie
rzają nrządzić demotsstracyą a n t i a n g i e l s k ą  
z powodu przybycia deputaeyi angielskiej do 
prezydenta byłej Dumy, Mnromcewa.

Wtsdywostok. Sąd połowy nad bandyami, 
Którzy ograpili Bank syberyjski, nkazał pięciu
na śmierć, a sześciu nnibwinnił.

bandytyzm .
Lida. O kilka wiurst od Lidy 17 nieznanycb, 

zamaskowanych napastników obrabowało po- 
oztę. Ranni są pocztylion i powożący, których 
przywiązano do drzew z workami na głowach. 
Zrabowano 1000 rubli oraz posyłki pieniężne i 
koresDondencyę.

,.Wojma‘\
Kelslngfors General-gubernator wezwał se

nat, aby zarządził śledztwo co do cela i dzia 
łalności tajnej organizacji pod nazwą „Woj-  
ma “ (cita) Jeżeli dążności „Wojmy" są nieia- 
galne, należy ją tak samo r o z w i ą z a ć  jak 
„Czerwoną gwardyą". Niedawne wykryto tra n s 
p o r t  b r on i ,  który widocznie był przeznaczo
ny dla tej orgamzacyi.

W yja zd  Izwolskiegs.
Petersburg. Minister spraw zagranicznych 

Izwolskij udaje się w tych dniach na krótki 
urlop z rodziną do Tegernsbe w Ba wary i

M u l e n i  i i s l p f l e i i i  

wiadomsic) „N- Referwy'
z Lnto & październiki

Wiedeń. Arcyksiąże Leopold Sajwator i ks. 
] leopold Angnst sasko-kobnrsk. powró -il’ z Ga- 
licyi. - —

Sklddy bomb.
Petersburg. Z soboty na niedzielą, w jednem 

z mieszkań domu przy nlicy Knźniecki Zanłek 
gdzie mieszkała jako szwaczka młoda knrsist- 
ka, pouczas rewizji znaleziono około 10 fun
tów dynamitu, 5  bomb I wiele broni. Knrsist- 
kę, jej siostrą i inne osoby, odwiedzające mie 
szkanie, uwlgzlono 

Petersburg. Przy powtórnej rewizyi w domn 
aresztowanego studenta instytutu dróg i komu
nikacji, F i n k a ,  znaleziono kilka bomb I 60  
funtów dynamitu.

W yroki śmierci.
Moskwa. Sąd wojenny połowy skazał na po- 

7wieszenie b. wychowanka szkoły technicznej, 
J M i k o ł a j a  P i r o g o * a .  oskarżonego o napad
na puc.ąg kolei moRk.ewsko-bizeskiej, zabójstwo 
żandarma i zadanie rany śmiertelnej kondnkto
rowi.

0 rozszerzenia autsnamii.
Wiedeń. W pariamoacie odbyła sią dziś dłuż

sza kuuferencya hr. P o t o c k i e g o  z p r ozy-  
d y u m  i k o m i s j ą  p a r l a m e n t a r n ą  Ko
ł a  p o l s k i e g o .  Konferencja dotyczyła sprawy 
r o z s z e r z e n i a  a u t o n o m i i  G a l i c y  i.

Wiedeń. Posiedzenie Koła polskiego oabędzie 
się jutro we środę o godzinie 7 wrezór.

Nowa groźba strajku.
Morawski. Ostrawa. Sytnacya w zagłębiu o- 

strawskiem z n ó w  s i ę  z a o s t r z y ł a .  Górnicy 
oświadczyli, że odpowiedź dyrekcyi nie zado 
wała icb, pomeważ jest zbyt n;ejasna i wobec
tego przedłożyli n o w e  „ n l t i m a t n m " .  —
Strajk, który uważano juz za zażegnany, znói 
grozi.

Choroba arcyks. Ottona.
Wiedeń. Stan zdrowia aroyksiącia Ottona, 

który jn i od kilku lat. iest chory a przed kil
ko miesiącami poddał sią niebezpiecznej opera
c ji Krtani, bardzo się pog^-szył. Arcyksiążą 
zapadł na z a p a l e n i e  pł uc .  Wobec osłabie
nia serca u chorego komplikacja ta budzi po 
w a ż n e  o b a wy .  — Lekarze sprzeciwiają się 
przewiezienia chorego z zamkn Scnoenau do 
Wiedn a. Dziś powołano tam prof, Neussera.

Z k.mi&y dla reform y wyborczej.
Wiedeń Komisja d!a reformy wyborczej n 

chwaliła dziś po dłnższoj ay -knsyi p o d z i a ł  
o k r ę g ó w  n i e m i e c k i c h  i c z e s k i c h  na  
M o r a w a c h .  Poseł f! h o c zgłosił wniosek o re- 
asaiacyą nchwał co do podziała okręgów w 
C z e c h a c h ,  na M o r a w a c h ,  Ś l ą s k u  i w 
D o l n e j  Aa s t . r y i .  Wniosek ten o d r z u 
c o n o

Po poładnin posiedzenia kom!syi n ie  bę
dzi e,  albowiem rokowania co do podziału okrę
gów w C z e c h a e h nie zostały jeszcze ukoń
czone. Następne posiedzenie komisji jntro.

Komisya koiejows 
Wiedeń. Z prwodn choroby ministra kolei 

D e r s c h a t t y  odroczono dalsze obrady komi
sy i kolejowej do c z w a r t k u .

Konfereneye biskupów.
Wiedeń. W pałacu arcybiskupstwa rozpoczę

ły się pod przewodnictwem kardynała Gruschy 
k o n f e r e n c j e  małegc komitetu biskupów.— 
W koaferencyach tych biorą także udział arcy
biskup lwowski dr B i l c z e w s k i  i salt carski 
dr K a t s c b  t b a l e r

Rokowania uaodowe 
Budapeszt. Prezydent gabinetu węgierskiego 

dr W e c k e r 1 e był dzia przed południem na 
audyencyi n cesarza. Następnie przyjmował ce
sarz węgierskiego ministra spraw wewnętrz
nych hr. A r  d r a s s e g o. Weckerle podczas 
swego pobytu w Wiednia konferować Dedzie 
także z anstryaokim prezydentem ministrów 
B e c k i e m .  Anstryacki k o m i s y a  n g odowa  
wyjedzie w przyszłym tygodnia do B u d a p e 
s z t u ,  słychać jednakże, że rokowania przecią
gną się do p o c z ą t k u  r o k u  p r z y s z ł e g o

Rozdwojenie wśród socyaitatów. 
Budapeszt. Wśród tutejszej socjalnej detno- 

Ł racy i powstało rozdwojenie Reaaktorzy ofi
cjalnego organa partyi „Nepszara" w y s t ą 
p i l i  z r e d a k c j i  i przyjęli stanowiska w
dziennikach „barżuazyjnych" Grożą nni, że o-
głoszą sensacyjne reweiacye z czasn rządów 
Fejerrarego co do ówczesnego zachowania s>ę 
kierowników partyi.

Pamiętniki Hohetiloh&gu.

Parlament perski.
Teheran. W  niedzielę odbyło się tu uroczy

ste otwarcie p a r l a m e n t u  p e r s k i e g o  w 
obecności ciała dypłomatycznego, dygnitarzy, dn- 
chowieńsrwa i przedstawicieli armii. Wśród 
dźwięków hymnu państwowego otoczony dygni
tarzami wszedł s z a c b  na salę i polecił odczy
tać mo wę  t r o n o w ą .  Oświadczył on w mej, 
te jnż od oś min lat nosił się z zamiarem nada
nia Persji k o n s t y t u c j i ,  że ludność nważa 
obecnie za d o j r z a ł ą  do o b j ę c i a  s a m o 
r z ą d u  i jesr przekonany, że przyznanej sobie 
wolności n ie  n a d u ż y j e .

Odpowiedzialny red.Ktoi i wydawca 
M i o h a l  K o n o p l ń « k l .

5  I  I I F ł L A N F  
i&rtyknly w tym  d ró b  aie n d n i r ą  ed 

*r*dak»s:V

potnieć Post

Prrge. Jak donosi „Bohomia", cesarz Wil
helm wystosował do głowy rodziny Hohenlohe- 
Scbillingsfłirst, księcia Filipa w Podiebradzie, 
depeszą, w której nazywa ogłoszenie pamiętni 
ków byłego kanclerza Hohenlohogo uieiaktow- 
nośrią i wyraża księciu swoje niezadowolenie. 
(O panuętnikac* tych pisaliśmy w namerze nie
dzielnym w osobnym artykule; przyp. red.).

Berlin Wszystkie dzienniki tntejsze zajmnja 
się depeszą cesarza Wilhelma do ks. Filipa Ho- 
henloLego i wyrażają przyonsiczenie, te w ywo- 
ia ona aaisze i raźno następstwa. Pierwszem 
będzie zapewne dymisya ks. A l e k s a n d r a  
H n h e n l o h e g o ,  właściwego sprawcy tej pu- 
blikacyi, stóry jest -adcą w namiestnictwie 
Alzacji i Lotaryngii. Ogłoszenie depeszy ce
sarskiej w „Bohemii" nastąpiło za pośredni
ctwem pewnej osobistości z otoczenia cesarza 
Wilhelmr i to rychlej — niż depeszę doręczono 
księciu Filipowi. Dzienniki donoszą dalej, że 
z powodu tej pnhlikacyi nastapi urzędowa e- 
nuncyarjr rzadn nien.,eckiego w sprawach, po
ruszonych w pam iętnych.

Tygodni! p o i m y ,  e io ra is z iy  i literacii,

pośw iecony całokształtow i życ ia  
polskiego.

Obfita rntryka ekonomiczna.

Wychodzi co środę w Wiedniu.
Redaktorzy

Adam Nowicki i Oswald Obogi.
Prenamerata 10 ko^on ror .me. 5 konin pół- 

rucznie.
Redakcja Wiedeń, I  Bartersteingasst 3. 

Administracji.: Wiedeń, ID, Reisnerstrasse 39.

Nerwowych i sianych, szczególnie zaś te o- 
soby, które wskntek przeoytej choroby są zbie- 
dzone i osłabione, zajmą niezawodnie wyniki, 
jakie się osiąga otynn^m oa wiela lat śrobkiem 
s a n a t o g e n .  Środek ów, jak to stwierdzają 
powagi lekarskie, oddaje osłabionym, szczegól
nie nerwowym, nieocenione przysługi.

Dlai ego godzi się zwrócić uwagą na prosoekt 
firmy Sanatogen — Werke Baner et Oomp. * 
Berlinie S. W. 48, dołączony do niniejszego nu
meru. 4147

Światło Anera.
Tylko nasze oryginalne sia

tki s* prawdziwe i doskona
łe. W celn ostrzeżenia publi
czności proed naśladowaniem 
opatrzone są te siatki wido
cznym znakiem

A U E R L I C H T  
Siatek w cenie po 60 h, sia
tek muych po 55 h, cylin
drów po 30 i 20 h dostać mo

żna w Gazowni miejskiej przy ulicy Gazo
wej 1. 16 oraz w klepie Gazowni przy pla- 
'•n Szczepańskim 1. 1. 4050 2 6

Tu w s rzys tw d  Auera, Wiedeń, IV. I

Zawiadamiam P- T Interesentów, że amery
kańskie biurka nadeszły i można je oglądać 
między godz. 10—12 prze11 południem i A — 6 
popołidiiiu przy nlicy Starowiślnej, 1 2  parter. 
4154 5 5 Zygmunt Lauer
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M y t T o  m a c ie r z a n k o w e
^  najlepsze mydło iylfeo V .  b ra c h a  Z T a r n o w a -  toaletowe, jedyny niezawodny środek przeciw wysypkę, 

wyrzutom popękaniu r szorstkość; rąk. Liszaje, piegi, plamy wątrobiane, czerwoność- nosa, wągry, pryszcze, wszelkim 
łupież z głowy itp. usuwa radykalnie, cena 1 mydełka 50 ct. do nabycia w w?ac.znynT_:łb!j jnt



Nr 2 8 0 . Ii i i  W A  R  1  f  O A M j . Środa 10 Paśdsiew! f a 1906.

D w u t a k t o w y  m o t o r  d o  r o p y .
4167 fi • l 1!*— 2l|a halerza wynoszą koszta ruchu za rzeczy w. HP na godzinę.

Bez kontroli skarbowej. Małe zapotrzebowanie wody. ti&splozya wykluczona.
Maszyny parowe, urządzenia gazowo-ssące motory do wszelkiego paliwa.

B a c h r i c h  &  C o . ,  W i e d e ń ,
X I X / 6 . ,  H e i l  I g e n B t & d t e p a t p a a s e  8 8 .  —  T e l e f o n : O d b l l n g  JL X 3 .

Kwalifikowany ■ dłużsi |  prakty-óą
i.w oduw  |  postukuje p ry .  atnych <ekoyi w K ra 
kowie lab  n» prow incji. Może objąć obuw ląiki 
ekonom iom ' we dworce. Z glonenia pod W L. 
p rc jjm uje  Adm, „N. Reformy“. 4349 1 0

Wałeczki elastyczne

K I T  i  G I  P S
do zaopatrywania drzwi i okien od 

przuciągó w i zimna. 4314 i 8
N a jw ię k s zy w y b ó r  L A T A R E K

stajennych i ręcznych, polecają

Reim i Spółka, Kraków.
M i o o w l r o n i a  * * Pokoi i kaohni w ryn- 

Z R a llH J  m  wnajpiękniejstemmloj- 
sou, do wynajęcia, i  łi/kan  to zajmowa. 
priee .0 lat lekart. Nadaje tię też dlt adwo
kata. Zgłoszenia O. B . potte i «tan.o K aty . 

4364 l 3

Dom murowany
przynoszący dochodu czystego 1170 złr. 
jest z powodu wyjazdn do sprzedania 
za 11,000. — Wiadomość na miejscn 

Krowodrza, piekarnia sport 1. 139. 
4367 1 3

p a l a r n i a  K m v y

glir— *Ł~ n .  poleca częsdom©
    i hurtownie
¥  IfflRBStn wyborowo garunM

Wdowa in te lig e n tn a  lat 30 p o - ! L- 5737. 
szukaj o m ie jsca  do z a 

rzą d u  dbtnem . —  G. L. p o s te  r e s ta n te  
Kraków 4366 i 3

4364 3 3

O k o p a n e
pensjonat „WIOSNA"

ul. Sienkiewicza 17, 
poieca na sezon zimo w ,: pokoje i we
randy południowe. Kuchnia smaczna 
i zdrowa. Ceny przystępne. 4fil8 l 10

Do sprzedania
Garnitur elegancki barok kryty jasnym 
jedwabiem, duzy gobelin salonowy w ra
mach, dwa łó ż k a  blaszane z materaca
mi jprężynowemk oddzielnie lub razem, 
szafka nocna, portyery, karnisze. Ulica 
Sw. Jana 1. 14, II p. front 4390 6 6

Swieiy miód t s m u j  lipcowy
'itien.wy, patokę, wysyła w 6 kg blaszankauh 
.zez ,ule zamkniętych, po 6 k.rtn z spłatą 
pooztawa 1 blaatanld. Mlid pitny i J  w zzkla- 
nych oplatanjoh gąslorkach ca 6 kg. po 5 ko
ron 60 lal., również z oołatą poozty. N . żą
nawo w beczkach koleją. — Żarzą;’ lii > zlamak 
I paaiah Zy rmuntu Jtytaklego w Siemlkoweach, 

poczta Sleailkowce 3996 18 £6

f t a ^ p a l o n e j
najnoros tym 

i najlepszym spo-- 
scbcmza pomocą
- n i w  fowfłtna"

K f t A t ó *  P°
najniższych.

M. J A W O R N I C K I .
3843 179 0

Tłumaczenia
z poliklegc na niomleckle 1 odwrotnie, pise
mni* 1 uzi ni* pod gwaranoyą dyikrecyi, ta 
ahowo ia.at. w i  florarratm, atu Zieloia 38, 

I piętro. 43u7 6 8

mr !!!?!!!
Kontrakta, sprawozdania, odezwy, skry- 
pta, odpisy świadectw i t. p. odpisuję 
i zarazem, powielam litograficznie, licząc 
za 5 arknszy pisma 2 kor., za każdy 
następny arkusz 10 hal., zwyż 60 ark. 
po 6 hal. Pismo czytelne, wykonanie 
czyste. L itw iń s k i,  Rraiow-Półwiie 
Zwierzynieckie 37. 4363 l 13

Automobil 6 fl. P. marki Lau 
rent i Klement oraz 

motocykel 12 U. P Woz Ryiizarat na
4 usoby o szklanym dachu prawie no 
wy, z powodn wyjazdn bardzo tanio do 
nabycia.

Rliższa wiadomość i t  d. nl. Łazien 
na W. Schindler Kraków. 4363 i fi

F n r ł o n i a n  Krótki> krzyżowy. 7 o 
I Ul fctaw, sprzedam tanio.

sławkowska 1. 6, I piętro, drzwi 3, 
w podworcn. 4359 1 9

M etodo G o ld m a n -O ro viro
Pudręoinik samoaozkowy dla języka międzynar

E s p e r a n t o
.rjuedi 1 druku 1 jest do nabycia we wszyst
kich koięgaruiach, nraz n Sta' Goldmana 
w Krakowie, Starowiślna 6 

Każdy nabywca metody ma prawo nadsyłać 
zatorowi wypracowania pisami' do bezpłatnej 
korekty. 4348 8 4

Metoda Goldman-Ororiro umożliwia nauozyć 
się gruntownie języka Esperanto w rtągn 8— 
kygłdtl — C e a a . % i ł r .  35 e t

Sukienniczy dom w ysyłkow y
„ M O R A V  I A “

H e m o  (Mor.) 
wysyła swój najświeższy obfity zbiór 
próbek maiery, jes.ennych i zimo- 
mowych ze zdumiewająco niskiemi 
cenami zadanno opłacony 4098 6 30

Karetka
w bardzo dobrym stanie, na Oliwnych 
osiach, z pięknem obiciem, tanio d o  
■ p rz e d a n la  u  Ht. § a d o w lń ih le «  

g o  w  P o d g ó r z u ,  Józefińska 6. 
4078 6 6

PoK ea się

U A O A Z T N  MOD
iapeluHY idiiij u 3 w m tm  wyborze

J a d w i g a  P o l l a r o w a
Kraków, ulica Gro_zka 1. 8, I. piętru,

So Dolewani ego.

D o n i e s i e n i e
Aby zabezpieczyć wydawanie cbleba i owi. dli. wojska w poniżej wymienionych miej

scowościach przebywającego, na ozu* od 1 stycznia do końoa gridnin 1»0/, a to

W.
dom

'4086 6 34

W Oświęcimie
, do J p r u a a n la  dwa domy, oba wynajęte. 

Ń jednym domn zą dwi sklepy, w dobrym 
punkcie przy kolei i gościńcu publicznym — 
Do jednego domn należy 800 zążni F], a do 
drugiego 400 sążni Q  płaca badowia-ego. — 
Cena jednego 6u0u K, a drogiego 19.000 K. 
Może zostać na hipoteoe 40u0 K Zgłoszenia 
przyjmuje Administrrcya , Nowej Reformy" 

pod SS87. 3857 2 3

A  m e  p y k  a ń s k i e

BIURKA Z ZALUZYAMI
oraz różne amerykańskie urządzenia biurowe 
z drzewa dębowego i mahoniowego poleca

Z Y G M t l T  L A U E B
w Krakowie, ulica Starowiślna 30

Wystawa wzorów 
przy ul Starowiślnej I. 12 (parter) 

otwarta 11— 12 I 4 —5 
Ilustrowane cenniki darmo. 4333 i o

E c k e r t a  E d e l r a u t e

W  «> Y \ smaczny,
cmają-y

dyetetyozny
naturalny lik ier
daztylawany z ziół na wy- 
•okloh górach roenąoysh, 

środek - ima-

wa polewaniu ub wyciecz 
kach, zmieszany z wodą, 

erseźwla wybornie.
|ak najlep iej poleoany żre 

dek i om owy!

Cez.
król.ki-, -li

A l b e r t  E c k e r t
* na-łw

latawca

Arac, Styrya.
4366 fi 15

Bochni
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a
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'S ► Krakowie 17 B
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M
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B ieńcu aOi

Zmiana mieszkania
G. M. Garret,\'profeaor języ*r i litera
tury francuskiej, mieszka ulica Szew

ska 1. 17, li piętro. 4a8fi fi 3

Interes
bardzo koizyztny do sprzedania. — K raZ iiw , 

poste restante 711 4310 3 8

r n e T O L i i i n  wieaańzai DSrra zilnej, as w- 
I U l I t j p l" I I  nlejzsej konztrnkoyi, używu 
ny, w dobrym stanie * powodu wyjazdn tanio 
do sprzedania. Czchów <\, wiat irzeski, ztacya 
kolei Słotwlna, £0 kim.) E. Wróoiewakl.

4312 3 8

Parcela budowlana
w dobrem położeniu pod korzystnem* 
warunkami do sprzedania. Wiadomość: 
Krowoderski. 1. 41, II piętro na prawo.

PO południu. 4335 fi 6
Dla powyższych rozpraw ogłoszone warunki można przejrzeć w starostwach i w woj

skowych magazynaoh żywności (filialnyoh) w Krakowie, w Ołomuńcu, w Tanowi* i w Opawie 
Zeszytów warunkowych dostarczą powyższe magazyny bezpłatni*.
W Krakowie, 1 października 1906.

ł  C. 1 k .  I u t* a d e n liir y  1. K o r p u s

SKLEP

Krawieczyziia,
ró b k l — tamo przy ul Krowoderskiej 1. 19. 
w oficynie, II piętro. 4868 1 0

A s p i r a n t  f a r m a c y i
trzec ieg o  ro k u  p o sz u k u je  n a ty ch m iast 
po sad y  „Aspirant", Raniżów. 4345 i  3

z mstnrą 
gimn. poszu

kuje lekcyi, Wi= dom ośe L. W. hi post* 
restante KrakGw. *3*0 3 3

obszerny, z ładnem mieszkaniem, w doskonałym 
punkcie h . Krakowa di zprredahla z powodn
wyjazdu.

iadumośc: Loretańska 1. 8. 4393 3 3

Osoba inteligentna
posiadająca język polski L niemiecki tak w zło 
wie j ik  1 piśmie, poszukuje zajęoia biurowego. 
Z. M, poste restante Kraków. 4134 6 6

Helena Szymańska
es >im. mazażysika i akuszeraka po powrocie 
z Cieplic Trenczyńtkich poleoa się oadal F. T.

Paniom 4P95 6 6
Mieszka: R y a e k  k le p t r s k l  L  lO.

Przyjmuję kapelusze
do ubrania, jaketeż wszelką robotę 
w zakres modniarstwa wchodzącą. —
H E L E N A  P O P I E L

ul. Łobzowska L. 6, I p . oficyny. 
4302 8 8

B rzoskwinie czeskie, nłynne aa cały 
świat, wyżyła w 5 kg. kuszykach 

zh złr. 2-25 I. Jindtlch, Mólmk (Czechy).
3685 24 30

Posiadacze kartek zastawniczych
na brylanty, złotu, srebro, parły itp. koszto- 
rności, mający chęć sprzadaży takowych, mogą 

się agłoslć do M. Brssn*i a, lubllara, ul. Szpi
talna 9, I plftra; wyknpuje bez kosztów 1 nad 
wyżkę gotówką wypłać. — Zwracam uwagę 

na adres. 3751 17 35

M .  S C H E N K C R A

w  K k A k o w l e ,  JB y n eJb  g ł ó w n y  I . 1 5 .

Wielki wybór w e In gładkich
i kostyumy.

Jddwabis deseniowe i gładkie na suknie, bluzK i halki. 
Plusze astrachańskie aa żariecy i płaszczyki dziecinne. 
Suknie koronkowe I taftowa haftowane weałng modeli 

fraocnskich i wiedeńskich
Krepy angielskie do żałoby.
Welwety 1 aksamity we wszystkich kolorach na kostyu- 

my, bluzki i snknie.
Flanelki i barchany we wielkim wyburzę.
Brokaty jedwabne i półjeawabne oraz podszewki wszel

kiego rodzaju pod żakiety futrzane i sukienne i  trwałych ga
tunkach.

C e n y  s t a ł e  n a  k a ż d e j  s z t u c e  d l a  
k a ż d e g o  w i d o c z n e .

4364 9 6

Bo v rU id tirżB v i8iila v  GBRl)dvce
dom murowany piętrowy, wraz z handlem 
towaruw mieszanych, mieszczącym sią 
w tym demu i z piekarnią Wiadomość 
w Chabóv?ce pod 1. 69. 4271 4 5

Salon Malarzy polskich
(H. Frista)

u l .  F ]  o p y a ń s k a  3 7 .  1  p .
Sprzedaż oryg naln. obrazów pierwszo- 

rzęifnych artystów polskich.
Salou otwarty od 10—12 i od 3—5tej.

' <8448 17 30

Rutynowany nauczyciel
najiels 'ekcjl Jęiyków- inglelsk. hwnunsk., nio- 
mieck.. rosyjskiego m*rc‘ł % Berlitz*, t  ekoye zbio
rowe i osobne. Starowiślna 6, parter. 4244 8 4

SoHienniczy don wysyłfywy 
w Bernie (Mor.)

potrzebuje agentów za prow.zyę 
którzy mają stosunki z piywatnymi 
odhorrami, Zgłoszenia Dod „ W y -  
e y  ł k a  s u k n a '  przyjmuje Ad mi 
nistracya „N. Reformy" 40*4 6 6

Niech nikt nie kupuje urządzeń 
domowych

dopóki się nie 
przekona a m ni*  
o oeni* i  w y  
b ors* n a jn o -  
w ssy o h  to w a 

rów , - to r *  
■sprzedają po  
b a jeo zn la  ql- 
«.t<< k  oanaob, 

jako to meble 
blaszane wsoiowej kcnstrnk yi, lustra, wćzłI 
dzieclęce|,i stołeczki reformo tran Wielki w  
bór dTT anów, portyer, chodników, kap na 
łóżka, firanek koronkowych i stor aplikac; 
nyoh. kołder watowanych, kocyków i t. p.

Zarasen po.ecam mój skład Singei a maszyn 
do szycia 1 do haftn. O z s i y z : massj ca Sin 

era nożna do szycia wraz * pudełkiem 1 wszel 
leml przyborami, oioho i lekko szyjąca,

a p . ty lk o  n  29  s i r
4172 O w aran oya  8 la t . 4 10
Cenuiki illastrowane wysyła darmo 1 opiatnle.

ABKOi.£> i  A L L E k , K rak ów , 
n i O ro d sk s ). 36.

F ilia  P o d fó r s e ,  B y a sk  g łó w n y

m a l a r z  i  l a k i e r n i  

P o d g ó rz e ,  K a l w a r y ^ s k a  3 3 ,

podejmuje się malowania sal, pokoi, 
drzwi okien, partali, fasad i wszel
kich robói w zakres malarstwa wcho

dzących.
Ręczy za rzetelne, sum.eiuie wy

konanie wszelkich robót po najprzy
stępniejszych cenach. 5991 4 6

Poleca 8iy P. T Architektom, 
Budowmczyiu i P. T. Publiczności.

F l l n r n f  poszukuje lekcyi. 
r i l U £ U I  i„ Ticz , Kr*kóvr,
wislna 38. I piętro.

)[. Ra
Staro- 

*166 3 8

piękne z dzików (sześć s: uk), ozdoba 
pokoju męskiego, po 16, 16 i 14 koron. 
B a lio m  z drobin i zwierzyny przewy- 
borny po 24, 20. 16 i 12 koron kilo, 
do sosów po 10 kut on kilo. Owoce kan
dyzowane świete, śliczne, doskonałe po 
4 koron kilo. Pikie korniszony miesza
ne, słoiki po 1 kor. i 7b haierzy. —-

R a r i m i e r a  X « t c z y ń i k a  
Liptzyn, Dwór, p. Lrzeżany.

4137 11 4

JaceK Ladwlófiki
L E C A K M  I S T B 2 1  

u lic a  F e l ic y a n e k  2 5 ,  II p. 5 0756

1CZ0HY fldCli
fania godne przez pośrednictwo w przyi- 
mowanm zamówień na n o w j poknpny 
przedmiot (nic losy) Korzystno warun
ki. Wiadomości fachowe niekumeczue. 
Zgłoszenia pod K. Z. 2400 przyjmuje 
Rudolf Mosa*, P-nga 4186 8 6

G r a n t  i fran ko
wysyłam każdemu iwśj wielki, M' 
gato liastro > «ry oeni u  1 pnei >' 
1006 (dbltek dobrych a tanich la 
stramentó w masyc snyob wsielkieg* 

idsajn B J lB B S  k O S L  Pi 
Dem skspsrtawy tewarów muzy 

Biiyok w Brti Nr 128.
Sknypc* dla poosąikająoyoh jaż *• 

K 480, 6 60, 6 - -  6-80 l wyaej. Smyotki f9
K — 80, 1-—, 1 *0 1-00 1 wyioi. Cytry, bar 
wonie itd. również na iLadsir Ryzyka alei * 
Dewelta wymlaaa lab iwrat pl**ięazy

9887 48 8C

O I k. d a sta w o y  u id w o r u s g o

L [  a  V  A  p u d e r  & n t y s e p t y o z n y
I  I  H  X . A l  przez powagi lekarskie polecany, jest na^le-

H A Y ^

p i ty m  proazm lam  do am ty p y  w an ia  d la  
n ie m o w lą t i  dzimoi. — Prawdziwy tylko 
z marką ^Opatrzność14. Cena pudełka 70 hal.
m y d ł o  hy  g i e n i c z n e
jest najlepszem mydłem do mycia az.eci. Spo
rządzone z materyałów najdelikatniejszych, 
odpowiada najwybredniejszym wymogom hy 
hygieny. Cena pndełka 70 halerzy ofits 38 62

O s h » i  >  s ię  p n i d  uaA a u o w i ie t n  t a  "
Żądać należy wyraźnie:
. T m  Główny skład 

T M  wysylaowy
L w o w i e *

I y t i ę «  p o d s lę k ó w a ń 1
W każdej aptei a i Irogubryi dr nabycia I —

„HAX A* p n d m  a n ty te p ty o a n e y o  
A“ m y d ła  h y g ie n io u n eg o

S. H A T, aptenarz, c. i k. dostawca nadw we

rte*


